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cano nieraz uwagę na zjawisko, 
na pozór; paradoksalne, że w An- 
glji, której rozwój przemysłowy 
był punktem wyjścia dla nauki 
Marksa, ruch robotniczy najmniej 
przesiąkł ideami marksowskiemi, 
najdalszy był od socjalizmu, który 
osiągnął w końcu XIX i na począt- 
ku XX wieku tak wielkie tryumfy 
na lądzie europejskim, 

Pod wpływem niepowodzenia 
ruchu Czartystów w pierwszej po- 
łowie XIX wieku robotnicy angiel- 
scy środki ciężkości swojej walki 
przenieśli na ruch zawodowy i spół 
dzielczy, zaś: ruch Czartystów, 
chociaż niewątpliwie był ruchem 
socjalnym  proletarjału, w swojej 
znanej „charta* wysuwał przede- 
wszystkiem żądania polityczne. 

Takie odsocjalizowanie ruchu 
robotniczego daje się łatwo wytło- 
maczyć przez zupełnie specyficzne 
warunki życia ekonomicznego 
Wielkiej Brytanji, 
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ziś premiera!!! 


(Woman to Woman) 
Wspaniały film produkcji amerykańskiej w 8 aktach według słynnej powieści Michaela Mortona. 


BETTY COMPSON 


Tajemnice życia paryskiego. 
Niontmartre. 


Moulin Rouge. 
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Dopiero w końcu ósmego dzie- 
sięciolecia XIX w. sytuacja poczę- 
ła ulegać zmianie. Na rynku 
wszechświatowym zjawili się 
współzawodmicy i to niebezpiecz- 
ni—Niemcy i Stany Zjednoczone. 
Hegemonja przemysłu angielskie- 
go na całej kuli ziemskiej została 
zachwiana. A przecież ta hege- 
monja wydawała się nie tylko 
„burżujom angielskim, ale i „pro- 
letarjuszom* nieomal prawem na- 
tury. Coraz częstsze stały się kry- 
zysy przemysłowe, brak pracy itp., 
a te cbjawy wzmośły antagonizm 
pomiędzy proletarjatem i kapita- 
lizmem. Wyrazem tej zmiany w 
stosunkach. ekonomicznych było 
obudzenie się wśród inteligencji 
angielskiej zainteresowania dla ru- 
chu społecznego i reform socjal- 
nych, 

Na początku 1880 roku poczyna 
powstawać w Anglji ruch socjali- 
styczny. W 1883 r. powstaje towa- 


Aż do końca |rzystwo Fabjańskie, odrzucające! 


ósmego dziesięciolecia XIX wieku! wprawdzie wiele z zasad Marksa, 


przemysł angielski prawie nie znał 
konkurencji zagranicznej i jego 
stan kwitnący zmniejszył siłę opo- 
ru przedsiębiorców względem żą- 
dań ekonomicznych trade-unio- 
mów. Robotnicy zabezpieczeni eko 
nomicznie wyrzekli się samodziel- 
nych haseł politycznych i uznawali 
za możliwe popieranie wedle kon- 
juniktury bądź wigów, bądź tory- 
sów, nigdy nie stawali na stanowi= 
sku bezwzględnej walki z ustro- 
jem kapitalistycznym, 


W literaturze politycznej zwra 
| 


rzędzi produkcji. W 1893 r. z ini- 
cjatywy Keir-Hardi'ego powstaje 
pierwsza niezaleźna partja robot- 
nicza. Organizacje te liczebnie by- 
ły bardzę słabe, partja robotnicza 
miała zaledwie 14:000 członków, 
a Fabjanie liczyli swoje siły na 
1000 osób. 


Organizacje te znajdowały się w izbie gmin. Zaczęła rosnąć doł] 
poza ruchem zawodowym, kontak- tąd nieznana w Anglii „trzecia apogeum siły i rozrostu partji w satysfakcji. 
(tu ścisłego z trade-unionami nie partja polityczna—prawdziwa siła dotychczasowym stanie. Nastąpić | 
Imiały. Dopiero w 1892 rokn Keir- | 
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Balet. 


Salony arystokracji. 
Efekty świetlne, mody, cudnej piękności artystki. 


do pelnego składu iilharmonicznzgo z solistami. Początek przedsiawień o 5rej. 
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Ewolucja partji robotniczej w Anglii. 


Hardie rozpoczął systematyczną 
propagandę wśród klasy robotni- 
czej na rzecz samodzielnego przed 
stawicielstwa robotniczego w izbie 
gmin. Na wyborach w 1900 roku 
Labour Party zdobyła dwa krzesła 
w izbie, zaś inni reprezentanci ro- 
botników należeli do partji libe- 
ralnej i na zjazdach trade-unionów 
przeciwstawiali się idei samodzie!- 
nego przedstawicielstwa robotni- 
czego. Po długiej walce wewnętrz- 
nej w 1900 r. został utworzony 
„Komitet reprezentacji robotni- 
czej“ (Labour representation com- 
mitee), decyzja ta zapadła na zjeź- 
dzie, na którym obecni byli przed: 
stawiciele 353.000 robotników, 
podczas gdy trade- uniony liczyły 
1.800.000 członków. Pierwszym se- 
kretarzem tego komitetu, z które- 
igo w 1906 roku powstała obecna 
Labour Party został p. Ramsay 
Mac Donald podówczas młody 33- 
letni działacz robotniczy. 
Proces radykalizacji trade-unio- 
nów szedł od tej chwili coraz szyb- 


cyzja izby lordów w 1903 r.,, która 
złożyła odpowiedzialność finanso- 
wą za strajk przy budowie kolei 
(w dolinie Taff na związek kolejo- 
wy. Już w 1905 roku do komitetu 
reprezentacji robotniczej należało 
847.000 osób, a wybory w 1906 r. 
jdały Labour-Party 29 mendatów 


i potęga przyszłości. 
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Najbliższe lata po tem zasadni- | Stara Anglja dwuch partji liberal- 
czem zwycięstwie zwolniły rozwój jnej i konserwatywnej powoli zapa- 
Labour-Party, da się w głębie przeszłości, 

Radykalna postępowa polityka| Po okresie trzech partji-—dwuch 
Lloyd-George'a w dziedzinie ubez- | burżuazyjnych i jednej rosnącej ro- 
pieczeń społecznych powstrzymała | botniczej przyjdzie zapewne okres 
proces radykalizacji szerokich mas | jednej partji burżuazyjnej, a dwuch 


robotniczych. 


robotniczych. Oczywiście jeszcze 


Dopiero wojna i jej ekonomicz- | nie w tych wyborach, ale kto wie, 
ne następstwa proces ten wywoła-|czy nie w następnych. 


ły na nowo w zwiększonej sile. 
Już przy wyborach w 1918 r. La- 
bour-Party 
słosów i zyskała 57 mandatów. 
W 1922 roku partja otrzymała 
4.236.733 głosy ,i 142 mandaty. a 
w listopadzie 1923 r. — 4,348,377 
głosów i 172 mandaty. 
Jednocześnie z rozrostem partji 
począł się w niej budzić ruch ra- 
dykalny, powstrzymywany jeszcze 
przez dyscyplinę trade-unionów. 
Na ostatnim zjeździe Labour - 
Party w Londynie odrzucono 
jwprawdzie większością 3.185.000 
„głosów przeciw 193.000 wniosek o 
, dopuszczeniu partji komunistycz- 


jale uznające hasło socjalizacji na- ciej, a przyspieszyła $0 jeszcze de- nej do Labour-Party, ale z drugiej; 
stromy wniosek o wykreśleniu po- 
szcześólnych komunist. z Labour- 
Party został uchwalony tylko więk 


otrzymała 2.244.945; 


St. Gr. 
e Piątek, 17 października 
Dziś! r.b. o p. Bi pół wiscz 
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| Rosyjskiego Teatru Artystycznego 


Sarafan” 


(w sal: Randi.) Piotrkowska 108. 


fj ją” Aławerdy. W cerkwi Pieśń 
w programie; katorżników. Irzy dusze, 
W rosyjskiej wsi. Tilly — 
Bom. Przy świetle księżyca, 
Wiązanka baśni Kryłowa. 
w cenie od 2 do * zł do nabycia 


Bilet 
cenie przy kasie teatru Piotrk. 108 


codz 


od 8. li=2-ej i od 5 do końca przedst. 
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KOMUNIKAT. 
Buchalferzy i buchalferki! 


śpieszele się! Wolna posada! 
Dnia 10 b.m. opuściłam posadę, 


szością 1.604.000 przeciw1.540.000, | wobec czego wzywam p. l. M. Szei- 
czyli,że nieomal połowa partji stoij bego, zam. w Łodzi Wschodnia 74 


na stanowisku konieczności utrzy- 
mania „jednolitego frontu prole- 
tarjackiego* z komunistami, 

| Obecne wybory będą zapewne 


lemusi dalszy rozwój dylerencje 


|do zapłacenia mi należności w wy- 


sokości 00 zł., na które mam 
niezbite dowody. Uprzedzam iż za 
wszelkie oszczerstwa i posądzenia 
zażądam od p. Szeibego sądownie 
022 — 1 


Była buchalterka 
Sala Ichowiczówne, 
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Okres poprzedzający bezpośred 
nio zebranie się sejmu pospolicie 
zmusza wszystkie rządy do wytę- 
żonej pracy. Muszą być przygoto- 
wane wszystkie materjały, odpo- 
wiedzi—całe, jednem słowem, uza 
sadnienie stanowiska gabinetu. 

A dziś przygotowanie to jest po- 
trzebniejsze niż kiedykolwiek. — 
Rząd wnosi budżet — budżet wła- 
ściwie pierwszy sporządzony w ter 
minie konstytucyjnym. Rząd doma 
ga się przyśpieszemia załatwienia 
całego szeregu ustaw jak samorzą 
dowa i inne. Rząd pragnie zała- 
twić sprawę najwyższych władz 
wojskowych, 

Naród i jego przedstawicielstwo 
oczekuje pozatem od sejmu bardzo 
szczegółowych wyjaśnień co do 
przebiegu zgromadzenia ligi naro- 
dów, co do stanowiska, jakie w 
ciągu dalszych prac tego areopagu 
świała zajmie Polska. Wyjaśnienia 
domagają się nasze stosunki do 
wschodniego sąsiada, z którym na 
stąpiła bardzo niemiła wymiana 
not i bardzo daleko idące zaognie- 
nie stosunków granicznych. 

Zapewne niejeden z posłów ze- 
wschodzie? Poco komu byli po- 
znaczą ostatnie zarządzenia na 
wschodzie? Po co komu byli po- 
trzebni owi generał-wojewodowie. 
Co znaczy ta cała niedo-military- 
zacja ziem wschodnich, która tak 
fatalnie odbiła się na psychice 
miejscowej ludności i tak mocno 
zachwiała pojęciem praworządno- 
ści w całem państwie. Niewątpli- 
wie będą też zapytania w sprawie 
organizacji owego osobnego korpu 
su straży granicznej i potrzebnych 
dlań 300 baraków. W sprawie 
wprowadzenia w życie ustaw ję- 
żykowych może nietylko białoru- 
sini i ukraińcy będą mieli coś do 
powiedzenia. Może wyłonić się 
sprawa kasowania szkół, redukcji 
nauczycieli Może któryś z posłów 
zechce poruszyć sprawy wojskowe 
sprawę zaniedbania lotnictwa: do- 
wiedzieć się dajmy na to, co to się 
stało z dziełem żeglugi powietrznej 
w ministerstwie kolei? 

Ani setnej części tych spraw nie 
wymieniliśmy, które interesują 
dziś naród, Bo wszystko, co doty- 
czy drożyzny, przesilenia w prze- 
myśle, reformy rolnej — wszystko 
to zostanie bardzo mocno poruszo- 
ne i niewątpliwie będzie przed- 
miotem bardzo gorących dyskusji, 

Rzeczą rządu jest nietylko odpo 
wiedzieć na podnoszone zapytania 
ale przygotować materjał ten w 
sposób możliwie „oszczędnościo- 
wy” aby rozbieżne tematy połą- 


< DOM HANDLOWY. 2 


Do sprzedania dom handlowy, w 
Lwówku (Poznafiskie) przy rynku poło: 
żony, Z chwilą sprzedaży wolne będzie 
pięciopokojowe mieszkanie z licznemi 
ubikacjami oraz skład. Circa 20 mor- 
dów ziemi można także przejąć. Zgło- 
szenia przyjmuje Richard Kintzel, 
Lwówek, 980— I 
Err.. 


Szkoła tańca 


W. Lipińskiego — Ewangielicka 17 
_ W komplecie „dla młodzieży“ 
oraz w grupie mazurowej? są jesz- 


cze miejsca. Zapisy do 20 b. m. 
955—1 


Biuralista 
z 8&-letnią praktyką biurową, z do- 
bremi świadectwami, władający 
niemieckim, czeskim, rosyjskim 
i polskim poszukuje odpowiedniej 
posady. Łaskawe oferty do Adm. 
„Głosn* sub. „Józ-Tom*  004—92 


UWAGA! 


W sprawie uzyskania należności 
za polisy tow. ubezpiecz. amery- 
kańskich interesanci zechcę zgłosić 
się u b. rejenta tow. „Ekwitabl* — 
Sz. Goldmana (ul. Dzielna 56) od 


godz. 3 do 5 wiecz. 007—2 
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jar skrócić, zredukować", by 
niepotrzebnie nie przewlekać dy- 
skusji, by praca sejmu mogła po- 
stępować raźno i przynosić nam 
plon ustaw, tak niezbędny do ukoń 
czenia organizacji życia państwo- 
wego. 

Ale oto rząd, jak możemy wno- 
sić z tego co się dzieje, poprostu 
nie myśli o tem. 

A może, przyzwyczajony do za- 
łatwienia wszystkiego drogą dy- 
skrecjonalną poprostu zdecydował 
zamanifestować, że sejm mu bynaj 
mniej nie jest potrzebny. 

Oto ledwie termin prac naszego 
parlamentu został ogłoszony — p. 


Nr. 285 


NA POLOWANIE. | Piast radzi nad zmianą konstytucji. 


O rozszerzenie władzy prezydenta. 


WARSZAWA, (Telei, od nasz. 
koresp, — Wczoraj odbyło się po- 
siedzenie plenarne klubu „Piasta“ 
Przewodniczył p. Witos, Debato- 


wykonania reformy rolnej, Do 
komisji tej powołano następują- 
cych posłów: Osieckiego, Kiernika 
Kowalczuka, Makulskiego, Be- 


cji prezydenta, ograniczenia bier- 
nego prawa wyborczego, nowego 


podziału na okręgi wyborcze se- 


nackie, uchylenia bezkarności po- 


wano nad sprawą reformy rolnej i dnarczyka, Ostrowskiego, Jedyna-|słów za działalność pozasejmową 


nad kwestją zmian w konstytucji i|ka i Gawlikowskiego. 


w ordynacji wyborczej. 


Następnie 
omawiano projekty zmian w kon- 


W sprawie reformy rolnej po|stytucji i w ordyn. wyborczej. Re-| 
dłuższej dyskusji postanowiono po|ferował te sprawy poseł Kiernik i | jekty w tej sprawie. Do komisji tej 


wołać specjalną komisję, aby 


w| Buzek, Postanowiono, aby 


klub 


i wyjaśnienia stosunku ustawowe- 
$o pomiędzy sejmem i senatem. 
Specjalna komisja opracuje pro- 


weszli pp. Dębski, Kiernik, Bu- 


ciągu 14 dni przygotowała projekt|domagai się rozszerzenia atrybu-|zek, Malik i Średnicki, 


Pod znakiem walki z drożyzną. 


Rząd energicznie zabiera się do dzieła, 


WARSZAWA. (Telef, od nasz. 


korespondenta), 


nomicznego rady ministrów z u- 


|działem przedstawicieli organiza- 


łudniu w min. spraw wewnętrz: 
nych odbędzie się inauguracyjne 


Tydzień bieżący kończy się w cji społecznych, samorządowych, posiedzenie państwowej rady spo- 


działalności rządu pod znakiem 
walki z drożyzną. 
Dzisiaj w wielkiej sali konferen- 


przemysłowo - handlowych i pra- 
sy dla omówienia sprawy walki z 
drożyzną artykułów pierwszej po- 


sortowych ministrów wogóle jesticyjnej ministerstwa skarbu odbe- trzeby, 
problematyczną, i zdaniem naszem | dzie się posiedzenie komitetu eko-* Również dzisiaj o 5-ej po po- 


Minister Sikorski w Paryżu. 


U marsz. Foch'a i min. Nollet'a. 


zbyt częste wizyty ich u zagrani- 
cznych kolegów bez jakichkolwiek 
rewizyt, nie przyczyniają się do 
podniesienia powagi Rzeczypo- 
spolitej nazewnątrz, 

To też złośliwi twierdzą, że gen. 
Sikorski poprostu nie chce być 
obecnym przy załatwianiu spraw 
najwyższych władz wojskowych, 

Ale niebawem przyszła jeszcze 
ciekawsza wiadomość. Oto w 
przeddzień zebrania się sejmu p. 
prezydent wyjeżdża do Spały i 
urządza dla członków śabinetu — 
polowanie! 

Rozrywka piękna i miła. Nie 
wątpimy, że wpłynie ona na 
bliższe zapoznanie się sterników 
naszej łodzi państwowej. Sport, 
świeże powietrze wpłynie bardzo 
dobrze na ich zdrowie, powiększy 
zapał do pracy, pewność siebie, za 
sób energii. Ale jedno pytanie: 

Czy wypada urządzać to wte- 
dy, gdy właśnie jest najwięcej do 
roboty? Czy wypada urządzać to 
tak  manifestacyjnie, jakby się 
chciało podkreślić, że sejm ich nic 
a nic nie obchodzi? Czy wypada 
wreszcie kłaść nacisk na to, że gło 
wa państwa nie może ani chwili 
spokojnie wysiedzieć w stolicy i o 


minister spraw wojskowych udaje 
w czasie jak najmniej odpowied- 
nim, 


się w podróż zagranicę, Cel tej 
podróży jest conajmniej niejasny, 
gdyż zagranicą bawił świeżo p. 
Skrzyński. Potrzeba wyjazdów re- 

Jeśli wypada — to i owszem. 
Jedźcie na polowanie, panowie. 
Ale niech się nikt nie dziwi, że my 
z tego polowania wyciągniemy 
konsekwencje również, Posłowie 
wrócić mogą z wakacji również 


pełni energji, 
A. Uziembło. 


Dnia 4 listopada r. b. 


przy ul. Piotrkowskiej 223, m, 5, 
rozpoczynają się 


komplety treblowskie| Czego si 


pod 
wanych nauczycielek — freblanek. 
Zajęcia prowadzone będą meto- 


kierownictwem wykwalifiko- 


dą najnowszą. Gimnastyka szwedze į 


ka i rytmiczna. Zapisy przyjmuje 
się na miejscu w godzinach od 


5—6 popoł, 989 —1 


nz 


różnej wielkości w pobliżu ul, Kąt- 
nej do sprzedania. Wiadomość: ul. 
Kątna 17, m. 7. 936—3 


Do Biura Elektrotechnicznego 


Weikert i Braun 


Nawrot Ne. ZO, 


| mogą się zgłosić samodżielni| odebrał należną mu Irzymiesięcz- | godności: w % 
017—1]|ną gażę, p. Natanson długo targa- tkwi w duszy p. Nata 


monterzy. 


jjest ona większa, 


p 


PARYŻ, 16 pażdziernika. (Pat). 
Minister Sikorski w otoczeniu ofi- 
cerów swego sztabu złożył dzisiaj 
rano wizytę marszałkowi Focho- 
wi, z którym miał dłuższą rozmo- 
wę, Następnie minister wizytował 
wojskowego gubernatora Paryża, 
gen., Gouraud i ministra marynar- 
ki Dumesnil'a. Po tych wizytach 
minister Sikorski udał się do mi- 


Polskie prawo wekslowe i czekowe. ” 


nisterstwa wojny, aby powitać 
ministra wojny, gen. Noliet'a, któ- 
ry zatrzymał go na śniadaniu. W 
śniadaniu, oprócz ministra Sikor-| 
skiego, wzięli udział minister 
Chłapowski oraz świta ministra 
Sikorskiego. Stronę francuską, o- 
prócz ministra Nollet'a, reprezen- 
towali: marszałek Foch, minister 
marynarki  Dumesnil, 

owocowa | wazwawować „aw 


Rozporządzenia prezydenta oparte na projekcie haskim, 


WARSZAWA. 
korespondenta). 

Rada ministrów 
jekt rozporządzenia o wekslach i 
czekach. Oparty jest on catkowi- 


Ciekawe cyfry 


333 miliony złotych z 
WARSZAWA, (Telef. od nasz. 


koresp.) — W dniu wczorajszym 
drukarnie państwowe zakończyły 
druk poszczególnych preliminarzy. 
Ponieważ wczoraj już podaliśmy o- 
gólne zestawienie wydatków i do- 
chodów, ograniczymy się przeto 


(Telef, od nasz. 


ile nie podróżuje, to musi koniecz-| do podania niektórych cyfr z po- 
nie urządzić — polowanie, choćby | szczególnych budżetów, 


Suma wydałków na administra- 
cję wynosi 1.830 milionów złotych, 
niż w r. 1924, 
gdyż uposażenie urzędników obli- 


Pos. Thugutt wycofuje się z życia 
klubowego. 


WARSZAWA. (Tel. od nasz. 
koresp.) — Dowiadujemy się, że 
w klubie „Wyzwolenia odbyła się 
wczoraj wymiana zdań w sprawie 
ewentualnego udziału posła Thu- 


WARSZAWA. (Tel. od naszego 
oresp.) 

P. Bator, który uzyskał obecnie 
mandat po zgonie posła Fuda- 
kowskiego wstąpił, jak się okaza- 
ło, do klubu Z L. N, a nie do klu- 
bu chrz. narodowego, Wymagał 


Uparty urzędnik 


uchwaliła pro- 


cie na projekcie konwencji ha- 
skiej z 1911 r. 
Ułatwi to Polsce 
się do przyszłej 
dzynarodowej. 


z preliminarzy. 


podatiu majątkowego. 


przyłączenie 


podsekre- * 


konwencji mie-| 


i 
i 


żywców, której śłównem zada- 
niem będzie również walka z dro- 
żyzną. Państwową radę spożyw- 
ców otworzy min. Hübner. 


tarz stanu dla spraw aeronautyki 
Eynac i inni przedstawiciele świa- 
ta wojskowego. 


PARYŻ, 16 października. (Pat). 
W dniu wczorajszym minister 
spraw wojskowych, gen. Sikorski 
odbył dłwższą konferencję z mini- 
strem marynarki Dumesni!'em. 


RZYJĘCIE U MARSZ, RATAJA 
WARSZAWA, (Telef. od nasz. 


koresp.) — Z racji rozpoczęcia se- 


(sji sejmowej dnia 22 b. m. odbę- 


dzie się u marszałka sejmu p, Ra. 
taja przyjęcie dla prezesów i wi- 
ceprezesów wszystkich klubów o- 


| raz wicemarszałków sejmu. 


ODWOŁANIE POLSKIEGO KON 
SULA-W RYDZE. 


|czono według mnożnej 38, a niej WARSZAWA, (Tel. od naszegt 


36 jak w r. bieżącym. 
Również poważną zwyżke 
kazują inwestycje, które w dziale 


administracji wynoszą 197 miljo- 


ków wywołało także 


cie uregulowanie emerytur, 

W budżecie nadzwyczajnych do- 
chodów preliminowano 333 milio- 
ny złotych na dochód 
majatkowego, 


gutta w pracach klubu. Jak sły- 


szeliśmy przewidzianem jest, 


życia klubowego. 


ę nie robi dla chjeny? 


Kontredans p. Batora. 


i 


| koresp,] 
Wag 


iski w Rydze 


- . , | 
nów złotych. Zwiększenie wydat-| 


wzmocnie-| 
nie ochrony granic w budżecie m. | 
spr, wewn., spłata długów i +" 


że | 
p. Thuguit wycofa się zupelnie z | oddziabu P.K. O 


Dowiadujemy się, że konsul pol- 
p. Horwat został od- 
wołany. 


O FILJE P. K. O. W ŁODZI. 


WARSZAWA, (Telef. od nasz 
koresp.) — Stowarzyszenie pol- 
skich kupców i przemysłowców 


|chrześcjan w Łodzi za pośrednic- 
ltwem 


z podatku! 


województwa łódzkiego 
przesłało do władz centralnych w 
Warszawie prośbę o otworzenie w 
Łodzi oddziału P, K. O. 

W memorjale instytucja łódzka 
zwraca uwagę, że tranzakcje za 


i pośrednictwem P. K, O. są tańsze 


niż za pośrednic- 
i że uruchomienie 
. mogłoby się przy 
czynić do obniżenia cen towarów. 


i wygodniejsze, 
twem banków 


KRWAWY BUNT WIĘŹNIÓW 
W SAMBORZE. 


LWÓW, 16 października, Do- 


'tego układ pomiędzy poszczegó!- |noszą z Sambora, że w tamtej- 


nemi stronnictwami Chieny, Wsku 
tek lego. choć p. Bator należy do 
stronnictwa  chrz.-nar. 
musi jaką członek zw. lud.-naro- 
dowegn. 


min. spraw zagr. 


P. Natanson z dymisją w Kieszeni spaceruje po biurze. 


WARSZAWA. 
korespondenta). 

Pomocnik naczelnika wydziału 
prasowego ministerstwa spraw za 
granicznych zamianowany przez 
rząd chjeno - piasta, p. Stefan Na- 
tanson otrzymał wreszcie dnia 
30 września całkowite zwolnienie 
ze służby w min. spraw zagranicz- 
nych ż trzymiesięcznem zaoDa- 
trzeniem, 

Kiedy jednak kasa m, s. 2. za- 
proponowała p. Natansonowi, aby 


(Telef, od nasz. 


wał się i wreszcie zgodził się na 
przyjęcie pensji tylko za paździer- 
nik, resztę pozostawił w kasie, 
Widocznie z tego tytułu pomimo 
całkowitej dymisji nie przestaje 
„pracować” w biurze prasowem i 
przychodzi z rana codziefnie. 

P, Natanson widocznie oczeku- 
je, że zajdą jakieś zmiany, a wów- 


czas niepobrana dwumiesięczna 
pensja i codzienne spacery po 
biurze prasowemi mogą stworzyć 
podstawę di *"wrócenia mu 

Tak! ty urzędnik 


tsona. 


posłować | 
1 


szem więzieniu sądu karnego wy- 
bucht bunt więźniów. Służba wię- 
zienna zmuszona była do użycia 
broni, Kilkunastu więźniów odnio- 
sło rany. Jeden z ranionych wię: 
źniów, Michał Berchulak, zmarł. 
Na miejsce przybyło wojsko. 
Więzienie obstawiono kordonem. 
Bunt więźniów powtórzył się 
wczoraj o godz. 11 przed potud: 
niem. 


OLBRZYMIA KRADZIEŻ NA 
POCZCIE WARSZAWSKIEJ. 


WARSZAWA, 16 październi- 
ka. Wczoraj zrana została wykry- 
tą na poczcie głównej w Warsza- 
wie olbrzymia kradzież. 

Zaginęła, jak stwierdzono, prze- 
syłka pieniężna wartości 65.000 
złotych. 

Zawiadotńiona policja kryminai- 
na prowadzi śledztwo, które do- 
prowadziło na trop przestępcy 
Sprawa zatacza szerokie kręgi. 


Nr. 288 : 


17,5. — GŁOS POLSKI. — 1924r. 


FELJETON. 


„Dlaczego nie zostałem pre- 
zydentem Stanów Zjedn.?* 


Nile uśmiechajcie się, kochani czytelni- 
cy! Nie zwarjowałem i nie cierpię na 
rozpowszechnioną dziś  zastraszaląco 
manje wielkości. Rzecz bowiem nie do- 
tyczy mnie, a jednego z moich  młod- 
szych kolegów J nie jest tak nieprawdo- 
bodobna, łak się to z tytułu wydawać 
może, Otóż ten mój młodszy kolega, ka- 
chany Czesio, specjalista od robienia 
smutnych rzeczy na wesolo I glupich na 
poważnie, opowiedział mi wczoraj, na- 
stępującą historię: 

„Wyobraź sobie, mój drogi, co za nie- 
bywała heca: Siedzę przedwczoraj po- 
południu w domu, biedząc się nad jakąś 
nową bujdą o podmiejskich orgiach prze 
mysłowców, gdy nagle bez pukania da 
pokoju wchodzi pan Płamiak, handlarz 
starzyzny z przed „Grand-Fotelu*, wi- 
tając mnie swem stereotypowem: 

— Moje uszanowanie, pan redaktor: 
Może jest paltan letni, albo swetrowe 
kamizelke, zapinane pod szyję na wszy- 
scy guzicy? 

— Żebyś pan mia! do odebrania pacz- 
kę na poczcie łódzkiej! — odpowiadam 
szorstko nieproszonemu gościowi, 

— Niech się pan dziedzic nie zapie- 
rza! — odpowiada ta kreatura, — Pła- 
miak nietylko handfuje z garderobsm. 
Mam do panu interes polityczny! 

— Cóż to zmowu za nowy trick han- 
dlarski? 

— Żaden trick, tylko rzetelny interes. 
Czy pan chce zostać prezydentem vd 
Stany Zjednoczone? 

Tego już było za wiele. Jeszcze chwl- 
ie, a popełniłbym mord rytualny. Gość 
mój jednak nie dał mi dojść do bicia. 
Chwycił mnie za ręce, posadził w fotelu 
i zaczął mówić: 

— Ja mówię zupelnie poważnie. Ja 
wiem, że pan wszystko może. Zamach- 
nie się pan Ż viórem, jak z miotłem, i 
luż parę kilkanaście ministrów łapie ner- 
wowy śmiech ze strachu, Napisze pan 
trzy wielkie artykuły o jakiejś śpiewa- 
jace) pannie i już 120 ludzi na złamanie 
karku pędzi do sali koncertowej, Ogłosi 
pan rewołweracie, czy jak tam, poli- 
tyczne i już wielka partia rozlatuie się. . 
do domów na kolacię, Pan wszystko 
może. To dlaczego nie może pan być 
prezydentem od Ziedmóczońe Stany? 
Szczególnie. lak fa panu pomogę. Ji 
mam wpływy. nietylko ze sprzedaży u- 
brarików ! paletotów! Ja jestem preze- 
sem handlarzy starzyzną w Nowym Jor- 
ku, Myśmy tam założyli nową partią ta- 
kich, co sprzedałi części garderoby. Na- 
zywa się ta partia sanscnfotty, t. j. tacy. 
ca chodzą bez portek. U nas byłaby to 
największa partia, ale i tam są teraz 
kiepskie czasy fî wciąż nowi ludzie się 
zapisują. Pan ma duże szanse. Niech pań 
mi sprzeda spodnie. to pana zapiszę dn 
partii i będzie pan prezydentem. 

— Niestety, panie Płamiak — odpar- 
tem po głębokim namyśle — spodni pa- 
nu sprzedać nie mogę. bo mam tylko 
jedną parę. 

Płamiak smutnie pokiwał głową, za- 
rzucił na ramię stertę spodni i kamize- 
lek i wyszedł. 

— Oto widzisz — kończył opowiada- 
nie mój kolega — dlaczego nie zostałem 
prezydentem Stanów Ziednoczonych. 

— Mój kochany — wtrąciłem — mam 
wrażenie, że prezydentem nie zostałeś 
dlatego przedewszystkiem, że nie  wy- 
stawiono twoiei kandydatury? 

— Też masz wymagania! Do mojego 
osobistego wrażenia, że mogłem nim 
zostać, ten szczezół jest zupełnie zby- 
ieCzny. 

gtk. 


System oszczędnościa- 
wy przy budowie szkół 
powszechnych. 


(-) Jak się dowiadujemy, instala- 
torzy, pracujący ma budowie szko- 
ły powszechnej przy ul. Targowej 
z trudnością tylko mogą wykony- 
wać swą pracę, gdyż wewnętrzne 
wykończenie tej budowy jest tak 
tandetne, że przy przytwierdzaniu 
przewodników elektrycznych na 
ściankach i sufitach wszystko się 
dosłownie wali, Możeby tak komi- 
sja budowlana pofatygowała się 
na tą budowę, a znajdzie tam pra- 
wdopodobnie wiele interesujących 
przyczynków da historji oszczed- 
nościowego przeprowadzania ma- 
gistrackich robót budowlanych. 


Sprawy robotnicze. Anarchja podatkowa musi ustać. 


Trybunał administracyjny pouczył już Komisje szacunkowe o ich 


Dzisiejsze wypłaty dia bezro- 
botnych. 


Magistrat m. Łodzi podaje do 
publicznej wiadomości, że w pią- 
tek, dn. 17 b. m., będzie uskutecz- 
niona wypłata 7, 8, 9, 10 i 11 rat 


zasiłku bezrobotnym, za czas od 1|nych, 
września do 8 października 1924 r. | stracyjne 


dających karty rejestracyjne za 
nr.nr. od 1451 do 1800; 

V biuro wypłat, Wodny Rynex, 
róg ul, Rokicińskiej, dla bezrobot- 
posiadających karty reje- 
za nr.nr. od 1451 do 


Do otrzymania wszystkich wy. ! 1800; 


mienionych rat zasiłku posiadaja | 


VI biuro wypłat, ul. Pańska 106, 


prawo tylko ci bezrobotni, którzy |fabryka K. Eiserta, dla bezrobo:- 


utracili pracę przed 20 sierpnia r. 
bież.; ci, którzy utracili pracę po 
tym terminie, mają prawo do tylu 
rat zasiłku mniej, o ile tygodni pó- 
żniej od dnia 20 sierpnia r. b, u- 
tracili pracę, przyczem, jeśli bez- 
robotny przy zwolnieniu otrzymał 
urlop płatny, to czas urlopu liczy 
się za czas przepracowany. O ile 
wkońcu bezrobotny otrzymuje już 
zasiłek zttytułu ubezpieczenia na 
wypadek choroby, traci tem sa- 
mem prawo do zasiłku z tytułu 
doraźnej pomocy dla bezrobotz 
nych. 


Wypłata odbywać się będzie w 
godzinach od 9 rano do 4 po po- 
łudniu w następujących biurach: 

I biuro wypłat, ul. Ogrodowa 
28, nowowybudowana szkoła tow. 
ake. I. K. Poznański, dła bezrobot- 
nych, posiadających karty reje- 
stracyjne za nrmr. od 1451 do 
1800; 

II biuro wypłat, ul. Ogrodowa 
28, nowowybudowana szkoła tow. 
akc, I. K. Poznański, dla bezrobot- 
inych, posiadających karty reje- 
stracyjne za nrmr. od 1451 do 
1800; 

III biuro wypłat, Helenów, dla 
bezrobotnych, posiadających kar- 
ty rejestracyjne za nr.nr. od 1451 

o 1800; 


IV biuro wypłat, ul. Rokicińska 
58, I pọ, dom Widzewskiej manuf, 
bawełn., dla bezrobotnych, posia- 


nych, posiadających karty reje- 
stracyjne za nr.nr, od 1451 do 
1800; 


VII biuro wypłat, ul. Piramowi- 
cza 5, prawa oficyna, II p., dla 
bezrobotnych, posiadających kar- 
ty rejestracyjne za nr.nr. od 1451 
do 1800; 

VIII biuro wypłat, ul, Kilińskie- 
go 222, fabryka Ossera, dla bez- 
robotnych, posiadających karty 
rejestracyjne za nr.nr. od 1451 do 
1800; 

[X biuro wypłat, ul. Wólczań- 
ska 253, parter, dla bezrobotnych, 
posiadających karty rejestracyjne 
za mr.nr. od 1801 do 2150; 

IXa biuro wypłat, ul. Wólczań- 
ska 253, parter, dla bezrobotnych, 
zarejestrowanych w IX biurze 
rejestracyjnem i posiadających 
karty rejestracyjne za nr.nr. od 
2151 do 2500. 

W X biurze wypłat nie będzie z 
powodu niedoprowadzenia reje- 
stracji do odpowiedniej liczby. 

W celu umożliwienia magistra- 
towi sprawnej wypłaty zasiłków, 
wzywa się osoby zainteresowane, 
aby zgłaszały się po ich odbiór z 
takiem wyliczeniem, żeby bezro- 
botni, posiadający pierwsze kolej- 
ne numery, przybywali o godzinie 
9 rano, środkowe numery koło 12 


w południe, końcowe zaś numery 


koło 2 po południu. 


O lokal zarząlu funduszu bezro= 
koc'a. 


(b) W dniu wczorajszym odbyło 
się w magistracie posiedzenie ko- 
misji mieszkaniowej przy zarzą- 
dzie obwodowym funduszu bezro- 
bocia w sprawie wynalezienia od- 
powiedniego lokalu na siedzibę 
zarządu. Po dłuższej dyskusji u- 


chwalono zwrócić się do władz, 
aby na ten cel oddano lokal, zaj- 
mowany obecnie przez P. A. T. 
przy ul. Konstantynowskiej 29, a 
agencja mogłaby się przenieść do 
gmachu województwa, luby komi- 
sarjatu rządu. 


Kompetencjach. Trzeba jednak by prezesiizb skarbowych w swo- 
ich okręgach nie dopuszczali do gwałcenia ustawy, 


Go w Łodzi służy komisjom za podsfawę da określania obr atówi 


Pisma przyniosły wiadomość o| 
pierwszym zasadniczym wyroku w, 
sprawie samowolnie przez komisję 
szacunkową określonego obrotu, | 
Trybunał administracyjny uznał w| 


całej pełni słuszność 
strony skarżącej i orzekł, 


wych, albo zupełnie nie znają swo 
ich obowiązków, albo też traktują 
je niepoważnie, stronnie i z pune 
ktt widzenia konkurencji zawodo- 


Ludzie ci wyobrażają sobie, że 


wywodów |są conajmniej nieomylnymi człon= 
że ko-|kami sejmu ustawcd>wczego i że 


misje szacunkowe nie mają prawa |ich orzeczenia mają moc ustawy, 


do przyjmowania dowolnych kwot 
obrotów i muszą kierować się tem, 


co wykazane jest w należycie pro | pierwszej instancji odrzuca 


a przy wydawaniu ich nie trzeba 
kręsować się żad1ymi przepisami. 
Co gorsza, komisja szacunkowa 
zwy» 


wadzonych księgach handlowych.|kle wszelkie odwołania iedvnie dla 


Jeżeli zaś księgi takie 
prowadzone, komisje winny zbie- 
rać szczegółowo materjał, odno- 
szący się do przypuszczalnej 
sokości obrotów danego przedsię- 
biorstwa i na tej podstawie obro- 
ty te określać, 

Płatnik nie jest obowiązany do 


przedstawienia dowodów, że obrót 
jaki mu określiła komisja, nie jest! 


zgodny z prawdą, a przeciwnie ko- 
misje szacunkowe muszą posiadać 
rzeczowe dowody na to, że obrót, 
jaki określiły jest słuszny, A to jest 
wielka różnica. 

Wyrok ten 
stan prawny w dzikiej gospodarce 
¡wymiarowej uprawianej przez o- 
statnich kilka lat we wszystkich 
lokregach skarbowych na terenie 
Rzeczypospolitej Prawdopodob- 
nie nie pozostanie on bez skutku 
i w przyszłości komisje szacunko- 
we przy spełnianiu s'vych funkcji 
wychodzić będą z jedynie słuszne- 
go stanowiska, że nie są do tego 
powołane, by stwarzać samowołl- 
nie nowy stan prawny, ale poto, 
aby przestrzegać 
istniejących ustaw. 

W pierwszym rzędzie przedsta- 


wiciele władz skarbowych — prze, 
wodniczący komisji szacunkowych! 


— powołani są do tego, by komi- 
sjom ten ich obowiązek przynomi- 
'mać i by kwest'onować każde o- 
rzeczenie komisji, o ile nie jest ono 
¡dostatecznie umotywowane i nie 
-opiera się na dowodach materjal- 
nych. 
| Dotychczas przedstawiciele władz 
skarbowych nie czynili tego i 
skwapliwie opierali się na nieo- 
artych na niczem orzeczeniach 


p 
Pomoc dla bezrobotnych w okręgu konisii i dekretowali podatki. 


u 


łódzkim. 


Mówiono o tem na posiedzeniu zarządu funduszu 
bezrobocia. 


"Na ostatniem posiedzeniu za- 


rządu funduszu bezrobocia, które | 


odbyło się w prezydjum magistra- 
ttu u p. wiceprezydenta Groszkow- 
skiego, poruszono przedewszyst- 
kiem sprawę bezrobotnych, za- 
mieszkałych w  Konstantynow?e, 
Ozorkowie, Aleksandrowie i Ru- 
dzie Pabjanickiej, nie otrzymują- 
cych dotychczas zapomóg, a za- 
trudnionych poprzednio w łódz- 
kich fabrykach. 

Zarząd funduszu bezrobocia 
przeprowadził uchwałę zgłoszenia 
wniosku do centralnego funduszu 
w Warszawie rozciągnięcia prawa 
do otrzymywania zasiłków w dro- 
dze ustawowej i na wspomniane 
tereny, które obecnie nie są obie- 
te daną ustawą. 

Wypłata ustawowych zapomóś 
dla bezrobotnych, rozłożonych na 


13 rat rozpoczęła się w Łodzi dn. 
9 b. m. 

Zarząd funduszu po porozumie- 
niu się z magistratem odniósł się 
telefonicznie do Warszawy z za- 
potrzebowaniem gotówki na zapo- 


mogi dla 30,000 bezrobotnych, 
przyczem suma wypłat doraż- 
nych wynosi w przybliżeniu 675 


tys. złotych. 


Dziennie ma otrzymywać zapo- 
mogi tytułem zasiłków zaległych 
2,500 osób. O ileby wypłaty chcia- 
no uskutecznić dla 5,000 osób, iak 
to przewiduje rozporządzenie za- 
rządu funduszu, niezbędnem jest 
uzyskanie kredytu w wysokości 
180 tys. zł. tygodniowo. 


Na wypłaty zapomóg zapotrze- 
bowano dotychczas okóło 835 tys. 
złotych. 


Emerytury robotnicze w zakła- 
dach Poznańskiego. 


Zarząd fabryki Poznańskiego 
przy ul. Ogrodowej w uzupełnie- 
niu notatek o zabezpieczeniu e- 
raerytalnem robotników komuni- 
kuje nam, iż wydaleni robotnicy, 


Robotnicy, którzy ukończyli 60 
lat życia będą otrzymywać eme- 
ryturę w ciągu roku w takiej sa- 
mej wysokości z zastrzeżeniem, 
że firma nie dostarczy im innej 


którzy przepracowali we fabryce | pracy. 


25 lat, a nie ukończyli 60 lat ży- 
cia otrzymują 


sięcznie, 


Do końca życia będą otrzymy- 


emeryturę przez|wali emeryturę tylko ci robotnicy, 
przeciąg pół roku po 20 zł. mie-|którzy pracowali 


w firmie nie 
mniej, jak 35 lat. 


Zapotrzebowanie rzemieślników 
do Francii. 


Zapotrzebowanie rzemieślników 
Z państwowego urzędu pośred- 


21 października r. b. 


Do Inowrocławia zapotrzebo- 


nictwa pracy dowiadujemy się, iż -wuje P, U, P. P. większą ilość żdu- 


misja francuska w Poznaniu zapo- 


trzebówała dodatkawo z Łodzi 17, 
lróżnych rzemieślników na dzień|Łodzi, Kościuszki 9. 


nów. Reflektanci muszą się na- 
tychmiast zgłosić do P. U. P. P. w 


Zawinił tutaj wiele okólnik mi- 
nistra Kucharskiego, który podju- 
dził organa skarbowe do tego ro- 
dzaju praktyk, obiecując im, że 
kwota zebranego w danym okrę- 

u podatku stanowić będzie kwa- 
ifikacię urzędnika, zawiadującego 
tym okręgiem, 

Na szczęście okólnik ten należy 
już do przeszłości, a zato nowy 0- 
kólnik ministra Grabskiego, karcą- 
cy surowo naczelników urzędów 
za to, że sami, nie orjentując się w 
sytuacji poszczególnych  płatni- 
ków, idą za podszeptami komisji i 
bezkrytycznie nakładają podatki, 
które w wielu wypadkach powodu 
ją ruinę warsztatów pracy, jest 
pierwszym krokiem ku naprawie 
stosunków w tej dziedzinie. 

A naprawić trzeba bardzo wie- 
le. Członkowie komisji szacunko- 


Walka z drożyzną 


(b) Zgodnie z zapowiedzią, od- 
była się w dniu wczorajszym pod 
przewodnictwem komisarza rządu 
lżyckiego konferencja w sprawie 
akcji samopomocy społecznej przy 
zwalczaniu drożyzny w Łodzi. 


W konferencji brali udział kie- 


rownik oddziału walki z lichwą dr. 
Grabowski oraz przedstawiciele 


związków klasowego, chrześcijań- 
skiego i żydowskiego. 

Na wstępie dr. Grabowski zapo- 
znał obecnych z płanami akcji i 
jeszcze raz zaznaczył, że pożąda- 
na jest akcja zrzeszeń robotni- 
czych. 

Przemówienie dr. Grabowskie- 
go wywołało dłuższą dyskusję, 
podczas której * przedstawiciel 
chrześcijańskich  zwiążków vJ- 
świadczył, że w. zasadzie zgadza 


się na udział w samopomocy, lecz 
sprawa ta będzie jeszcze przed- 


postanowienia | 


nie są|tego. że panowie członkowie czu- 


ją się obrażeni tem, że jakiś marny 
płatnik śmie kwestjodować ich 0- 


wy. |rzeczenie. To samo odnosi się do 


komisji odwoławczej, która z re- 
guły murem stoi za komisją sza- 
cunkową., 

Orzeczenia komisji, to nie wy- 
niki starannych badań i obliczeń, 
ale sądy arbitralne, ludzi małych a 
zarozumiałych, typów partykular- 
vych, ulegających podszertom za- 
wodowych plotkarzy i plotkarek, 
łatwo dających się wbić w dumę i 
przez to niezdolnych do zdrowe» 


stwarza poniekąd |Ś9, sądu, 


Typy takie trzeba corychlej wy 
mieść z komisji, I tu otwiera się 
wdzięczne pole dla prezesów izb 
skarbowych, którzy winni dofo- 
żyć wszelkich starań, by w ich o= 
kręgach działały komisje szacun- 
kowe złożone nie z anonimowych 
iednostek, zaściankowych głowa» 
czów i partyjnych „do wszystkie- 
go", ale jednostek wybitnych, po- 


|wszechnie uznanych i znanych i 


godnych szacunku. Być członkiem 
komisji szacunkowej to wielki za- 
szczyt i wielki dowód zaufania nie 


(tylko ze strony rządu, ale i ze stro 


ny społeczeństwa. 

związku z tem i jako dowód, 
na czem opierają łódzkie komisje 
szacunkowe swe orzeczenia niech 
posłuży następujący fakt: 

Jeden z poważnych kupców 
łódzkich, zapytany, dlaczego ostai 
nio- zrezygnował z efektownej re- 
klamy, jaką prowadził przez pe- 
wien czas z wielkim dla siebie 
żytkiem, odpowiedział: : 

„Zdumiony fantastyczną sumą 0- 
brotu, jakie określiła mi owa 
szacunkowa i niesłychanie wygó- 
rowanym podatkiem z tego tytułu, 
niezależnie od wniesionej reklama 
cji, zaśadnąłem w tej sprawie jed- 
nego z członków komisji szacun= 
kowej. Dowiedział2żm się od niego, 
że reklamacja moja niema wido- 
ków powodzenia, gdyż w komisff 
panuje jednogłośna opinja, że ro- 
bię olbrzymie obroty. 

— A na jakiej podstawie opiera 
się ta opinja? 

— Wszyscy czytają pańskie re- 
klamy i twierdzą, że pan musi ro- 
bić obroty, jeżeli tak się reklamu- 
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Należy jeszcze zaznaczyć, że 
kupiec ten prowadzi księgi kupiec 
kie i że żaden z członków komisji, 
a tembardziej  naczelaik urzędu 
nie zna jego interesu, Kupiec od 
tego czasu zaniechał reklamy. 

To chyba dostatecznie charakte 
ryzuje politykę komisji. 


Q- 


na dawnych torach. 


miotem dyskusji na posiedzeniu 
zarządu związku. 

Przedstawiciel żydowskich zwią» 
zków wyraził obawę, że udział ro- 
botników w tej akcji napotka na 
trudności, gdyż robotnicy nie będą 
chcieli narażać się na zarzut, że 
są konfidentami władz. z 

P, Łatkowski zaprzeczył temu, 
wskazując, że na zachodzie robot- 
nicy biorą udział w samoobronie, 
śdyż pilnują własnych kieszeni, 
by nie dać się wyzyskiwać przez 
niesumiennych kupców. 

Cała ta akcja spocznie w rękach 
władz, społeczeństwo będzie je- 
dynie organem doradczym, a przed 
stawiciele jego będą zasiadać w 
komisji, jako eksperci. 

Po dłuższej dyskusji wszyscy o- 
hecni zgodzili się na wzięcie u: 
działu w akcji komitetu. samoobro- 
ny i w tym celu odbędzie się w so- 
bołę decydująca kanfocan-ja. ` 


` 17.X. — GŁOS POLSKI — 1924F, 


Najwyższy czas zmienić 


ludzi monopolowych. 


(-) Od chwili wprowadzenia mo- 
nopolu tytoniowego, Łódź pozo- 
staje bez należytego zaopatrzenia 
w wyroby tytoniowe, Do nabycia 
są tylko najgorsze wybierki, lub 
gatunki, które nie cieszą się ni- 
śdzie popytem, Są wprawdzie do 
nabycia w każdej ilości i lepsze al 
bo przynajmniej najbardziej popu- 


larne gatunki częściowo produkcji! 


byłych fabryk prywatnych, czę- 
ściowo już wyprodukowane w fa- 
brykach objętych przez rząd (wy- 
roby byłej fabryki Noblesse) ale 
nabywać je trzeba po cenach 120 
procent wyższych od naznaczo- 
nych i to ukradkiem u sprzedaw- 
ców, nieposiadających koncesji, 
przeważnie u handlarzy gazetami, 
kelnerów i t. p. 

To niesłychane naigrawanie się 
z ludności największego po stolicy 
miasta, to lekceważenie sobie jej 
potrzeb i słusznych wymagań 
przeż kilku kacyków monopolo- 


Dzisiejsza pogoda. 


Komunikat roństwoweca fnstytu- 
tu matonro'tonieznnag. 


<h F h bie ird Rano przeważnie pochmurno lub meli- 
WYCH, UZUEDUJĄCYCH 80D pr. sto, naogół pogodnie i chłodno. w nocy 


decyzji o potrzebach i wymaga- przymrozek. słabe wiatry północne iub 
niach tej ludności zasługuje na | cisza. 
skarcenie i karę. 


Ludzie monopolowi, którzy po- Dział szachowy 
wołani są do zaopatrywania Łodzi, | „Głosu Polskiego". 
winni tą karę ponieść. Jeżeli ko- Czyniąc zadość licznym proś- 
niecznie chcą zmuszać ludność do bom Szan. Czytelników, redakcja 
palenia bezustnikowych stinkado- „Głosu Polskiego" postanowiła 
rów i każą nam „płacić” za lu- wprowadzić stały dział szachowy. 
ksus (?) palenia papierosów ustni- | Dział ten będzie się stale pojawiał 
kowych w możliwym gatunku, do w sobotnim numerze naszego pi- 
których palacze się przyzwyczaili | sma, Redakcje tego działu powie- 
i co nawet biurokratów z dyrekcji |rzyliśmy jednemu z najbardziej ce- 


momopolowej skłoniło do kontynu- | ajonych szachistów polskich, p. 
owania produkcji tych papierosów | D, Daniuszewskiemu, który nie- 
niech coprędzej idą na „trafikan= | dawno reprezentował Polskę > na 


tów“ do Żydaczowa, Mościsk czy 
Zimnej Wody. Może znajdzie się 
tam dla nich jakaś koncesja deta- 
liczna. 


Egipskich mumii i sfinksów, czy 
stinksów w roli dyktatorów nam 
tutaj nie potrzeba. 


Przykładna kara na hurtownika 
tyton owego, 


(b) W swoim czasie głośną była 
awa hurtownika tytoniowego 
Wintera przy ul. Nowomiejskiej, 
któremu oddział walki z Hchwą 
dowiódł, iż uprawia lichwę. Po 
porozumieniu się z władzami są- 
dowemi, cały skład jego został 
rozsprzedany po cenie minimalnej, 
a zwł poszła do sądu. 
Jednakże Winter nie ustatko- 
wał się i w ostatnich dniach znów 
bierał nadmierne ceny od deta- 


Sirari wykryła się w ten spo- 


sób, iż do odpowiedzialności po 
ciągnięty został detalista Stani- 
sław Szumiński, za pobieranie 
nadmiernych cen, a badany w tej 
sprawie oświadczył, że sam pła- 
cił drożej Winterowi. 

Sprawę przeciwko  Winterow: 
„przesłano do sądu dla spraw o 
| ichwę i Winter skazany został na 
' 1,000 zł. grzywny z zamianą na 3 
miesiące więzienia. 

Oddział walki z Kichwa, uważn- 
jąc wyrok za zbyt łagodny, zało- 
żył apelację. 


Wojna gazowa w magistracie. 


Tępienie robactwa zapomocą gazów. 


Szef artylerji O. K. IV, pułk. miejskiej izby odkażającej 


przy- 


Kowalewski zawiadomił wydział|dzielony instruktor - fachowiec, 


zdrowotności publicznej, że przy-|który zapozna personel miejsc 
do. przedstawionego |wy 


chylił się 
zez wydział zdrowotności pu- 
licznej projektu tępienia robac- 
twa przy pomocy gazów trują- 
gych. W tym celu zostanie do 


o- 
ze sposobem użycia gazów. 
Trujące gazy i maski wydzia 
zdrowotności publicznej otrzyma 
z wydziału chemiczno - gazowego 
w Warszawie. 


Wyłom zrobiony. 


Pierwszy Krawiec w Kozie. 


(b) Sąd dła spraw o lichwę roz- 
patrywał sprawę 
skiego za pobieranie nadmiernych 
cen i skazał go na miesiąc bez- 
względnego aresztu. 


Sliwkowy interes Kohlenbrennera.. 


Poza tem tenże sąd skazał Jó- 


krawca Opociń-|zefa Mikulskiego za lichwę papie-/ 


rosową na 500 zł. grzywny i rzeż- 
nika Kolasa z ul. Przędzalnianej 
również na 500 zł. grzywny. 


|; Otrzymał dłuższy termin na strawienie pestek. 


t) Faiga Lipszyc z Gumbini w 
powiecie łódzkim ptowadzi oży- 
wiony interes śliwkowy. Skupuje 


srodze się zdziwiła, gdyż poprzed- 
nio już otrzymała od Emerycha go 
tówkę za śliwki i to znacznie wię- 


śliwki po wsiach i hurtem sprze-|cej niż dał jej Sikora, 


daje je do Łodzi, Między innymi po 
zostaje również w stałych stosun- 
kach śliwkowo - handlowych z 
lzaakiem  Emrychem w Łodzi, 
Zgierska 38, który też ostatnio za- 
mówił u niej aż 58-em pudów tego 
smacznego owocu, zastrzegając 
sobie możliwie najrychlejszą do- 
stawę, 


Czyżby nagle zapanowała haus- 
sa na śliwki — pomyślała pani 
Fajga — i Emerycha ruszyło ser- 
ce, że-dodatkowo posyła pienią- 
dze? 

Intrygująca panią Fajgę zagadka 
wyjaśniła się niebawem, Emerych 
na drugi dzień przyjechał osobi- 
ście do Gumbini z śwałtownemi 


turnieju szachowym w Paryżu, u- 
rządzonym tam z okazji 8 olimpja- 
dy. Jutrzejszy numer „Głosu Pol- 
skiego” zawierać będzie zapowie- 
dziany powyżej dział szachowy. 
Redakcja „Głosu Polskiego“ ma 
nadzieję, że ta inowacja spotka się 
z zadowoleniem w szerokich ko- 
łach zwolenników tej szlachetnej 


i pięknej rozrywki. 


| Sprowadzenie zwłok 
| He”ryka Sienkiewicza. 


' Łódzki subkomitet 
nia zwłok H. Sienkiewicza, pra- 
cujący w ścisłym kontakcie z sa- 
morządem, opracował program u- 
roczystości _ sienkiewiczowskich. 
Na dworcu w Koluszkach odbę- 
dzie się uroczyste powitanie 
|zwłok wielkiego pisarza, przyby- 


|wających z ziemi helweckiej; 
specjalna delegacja uda się w 
dniu 26 b. m, do Warszawy, ce- 


lem wzięcia udziału w urządza- 
nych tam uroczystościach, Maši- 
strat łódzki, niezależnie od wya- 
sygnowanych w gotówce 1,000 zł. 
na cele komitetu uzyskał od dyr. 
i Wroczyńskięgo odstąpienie $m:- 
chu teatralteśo na urządzenie a- 
kademji. Program akademji prze- 
widuje przemówienie prof. 
Mościckiego, recytacje i żywe o- 
brazy È dzieł sienkiewiczowskich. 
Miejsca na galerji i amfiteatrze 
heda bezpłatne i zarezerwowane 
dla organizacji robotniczych oraz 
garnizonu m, Łodzi. 


Z tlelenacii wydziału 
hantloweno, 


We wtorek, dnia 21 październi- 
ka r. b., odbędzie się posiedzenie 
delegacji 


tał, 2) otwarcie 3 sklepów miej- 
skich; 3) otwarcie 2 miejskich 
składów opałowych; 4) sprawa 
kredytu dla kooperatyw; 5) spra- 
wa tow. aprowizacji miast pol- 
skich oraz 6) wolne wnioski. 


Kąpiele dla kzzrohot- 
nych. 


(p) Prezydjum rady miejskiej 
,zawiadomiło zarządy związków 
robotniczych o otwarciu miejskich 
kąnieli dla bezrobotnych. 

Kąpiele te rozpoczynają się w 
bieżącym tygodniu i chcący z nich 


Fajga Lipszyc zrobiła co mogła ipretensjami, dlaczego śliwki jesz- korzystać muszą się zgłosić do 


w ciągu kilku dni zebrała potrzeb- 
ną ilość towaru, zapakowała go 
w kosze i wysłała do Łodzi, naj- 
mując w tym celu woźnicę Czesła- 
wa Sikorę, któremu dała dokład- 
ny adres odbiorcy łódzkiego, 
Sikora jak Sikora — spokojny 
człek — nie przypuszczał, że na- 
wet jadąc do Łodzi trzeba być o- 
strożnym. To też niebardzo się 
zdziwił, gdy już w Krzywiu 
trzymał go jakiś jegomość i >świad 
czył mu. krótko, że nie musi się 


za- | 


cze nie są w Łodzi i że jest stratny 
ba sezon mija. 

Od słowa do słowa wyjaśniło 
się, że jakiś niepowołany jegomość 
odebrał od Sikory śliwki za tanie 
pieniądze. 

Cała sprawa została skierowana 
do policji w Łódzi, która też ry- 
chło ustaliła, że śliwkowy ten in- 
teres zrobił niejaki p. Kohlenbren- 
ner, którego też natychmiast are- 
sztowano i zapakowano do wię- 
zienia śledczego. 


właściwych związków po odpo- 
wiednie karteczki, upoważniające 
do bezpłatnego korzystania. 


Sfow. wolnomyśl cieli 
polskich. 


Dzisiaj (piątek; odbędzie się w sali 
filharmonii przy ud. Narutowicza obchód 
|ls5-letniej ocznicy stracenia bojownika o 
świecką szkołę Franciszka Ferrera. U- 
dział wezmą: red. Jan Hempel, Antonina 
Sokolicz, dr. Mierzyński I Witold Wat- 


dalej fatygować, bo sam zabierze, NETRSNENKNNWYWAWNNNENY 
sobie śliwki, które doń należą. | — Kwiat jednakowo będzie się 
Gdyby nawet Sikora zdobył się na śmiał i pachniał, czy u takiej, czy 
odrobinę nieufności, przekonałby u porządnej kobiety... 

go gest nieznajomego, który wyj- Jak go siać na grobie nawet naj- 
mując z portielu gotówkę, wręczył ostatniejszej łajdaczki, to przecież 
mu 168 złotych, polecając mu od- wyrośnie i będzie... 

dać te ieniądze pani -'ajdze. ans Kwiaty są lepsze. jak ludzie... 
p Wróciwszy do domu Sikora - 0-; „O czem się nie mówi“ 


owiedział pani Fajdze, jak szyb 
Gabryela Zapolska. 
otrzymane pieniądze. 


durski oraz zespół łódzk. ork. symí. Bi- 
lety do nabycia przez cały dzień w ka- 
sie fflharmonifi. 


„Kradzież w izbie skar- 
howei, 


(b) Stanisławowi Śztyllerowi 
(Konstantynowska 146) skradzio- 
no w izbie z kieszeni 


skarbowej 


ò załatwił polecenie i wręczył jej 030—] 


Pani Fajga uwaza wzm | ŚDO 2. 


Teatr i muzyka. 


—o— 
Teatr miejski. 


Dzisiaj powtórzona będzie wykwintna 
komedja Tristan Bernarda „Pocalunek*, 
na której przedstawieniach coraz ticz- 
niej zbierająca się publiczność bawi sie 
świetnie, nazgradzając hucznymi oklaska- 
mi sztukę, subtelną reżyserję interesują- 
cą grę zespołu i wytworrną wystawę. 
Wobec powodzenia tej sztuki, dyrekcja, 
į chcąc sobie umożliwić grame kaźdelvn- 
wej rzeczy dowolną ilość razy, zależną 
od jej powodzenia, nie ustała dał: pre- 
| hjer nowego abonamentu. 
jPierwszy występ ros. teatru arty- 

stycznego „Sarałan”. 


Dzisiaj o godz. 8.30 w sal: handłow- 
| ców, Piotrkówska 108, odbędzie sie 
Derwsze przedstawienie ros. teatru „Sa 
rafan*. Zainteresowanie wśród miłośni- 
ków $ztwi rośnie! Na ustach wszyst- 
kich można wyczytać jedno pytanie: 
Jakie to będzie przedstawienie? Czy z%- 
chodzi obawa o to, czy nieodpowiednia 
nà to sala i scena wpłyną uiemnie na 
| wykomanie programu? : 


Nazwiska aktorów są odpowiedzią na 
wszystko. 


Dygas i Gruszczyński, 


Dwaj najznakomits' nas; tenorzy ho- 
haterscy Ignacy Dyzas i Stanisław Grn 
szczyfńiski uświetnią swym występem naj 
| blisszy koncert popołudniowy w aie- 
j dzielę dn. 19 b. m. o godz. 4 po poł. w 
sali filharmonfi. Nazwiska te aż nadto 


| dobrze są znane, aby się o rich rozpisy- 


sprowadze- | wać. Dygas i Gruszczyński — to dwa! 
chluba opery | 


uajpotężniejsze filary i 
warszawskiej, a ilekroć nazwisko jedne- 
go z tych artystów widnieje ua aflszu, 
przedstawienia opery cieszą się zazwy- 
czaj ogromnym powodzeniem 


Najbliższę koncerty łódzkiej orkie 
stry filharmonicznej. 


Trzeci wielki koncert abonamentowy 
z udziałem znakomite! skrzypaczki Kath- 
leen Parlow odbędzie się we wtorek dn. 
21 b. m. Koncertem dyrygować będzie 
świetny kapelmistrz Oskar Fried, któ- 
tego dytekcja Ł. O. PF. pozyskała na 
cały cykl koncertów. Dłuższy pobyt te- 
go wybitnego dyrygenta, który posta- 
wil sobie za cel wydoskonalenie arty- 


R, [styczne naszej orkiestry, posiada funda- 


mentaln znaczenie dla rozwoju Ł, O. F.. 
która, nie szczędząc wysiłków, zmierza 
konsękaentnie ku szczytom wysokiego 
jartyzmm. W programie „Eroica" Bee*ho 
vena oraz koncert skrzypcowy Brahm- 
sa. Początek koncertu punktualnie o g, 
9 wiecz. 

Drugi poranek symfoniczny (ludowy), 
poświęcony pamięci naszego nieśmier- 
telnego wieszcza muzycznego Chopina 


|z okazii 75-letniej rocznicy jego zgonu, 


-—— 


Trzy lata za szwind 


(J) We wczorajszym „Kurjerze 
i Wieczornym" podawaliśmy nie- 
które szczegóły z rozprawy sądo+ 
wej wytoczonej byłemu kierowni- 
kowi I-szej lecznicy kasy chorych 
R. Błachutowi o malwersacje. 

Ponieważ oskarżony rzyznał 
się do winy, sąd badał jedynie 2 
świadków z ogólnej ilości zawez- 
wanych na sprawę w ilości 46 o- 
sób. 

Ponieważ oskarżony po ohefrze- 
niu zakwestjonowanych 156 asy- 
gnat słałszowanych, wyjaśnił, iż 
2 z nich prawdziwe, sąd zawezwał 
w charakterze biegłego kaligrała 
Henryka Wojciechowskiego. 


| Po przemówieniu prokuratora 
| żabińskiego, ostro piętnującego 


$ 


; 


| 


o dostawę 


(b) W swoim czasie donosiliśmy 
o aferze, jaka wynikła na tle wal- 
ki konkurencyjnej kilku firm bu- 
dowlanych o otrzymanie budowy 
schronów wojskowych w Regnach 
pod Łodzią. 

O budowę tę ubiegał się między 
innymi i budowniczy Szpikowski, 
który za wszelką cenę starał się 
dowiedzieć © cenach podanych 
przez przedsiębiorstwa konkuren- 
cyjne. Szpikowski w tym celu u- 
ciekł się do pomocy nrywatnedo 
biura detektywów w Warszawie, 


| które wydelegowało wywiadow- 


5 


Nr. 285 


DEESA TOTEN RL 

— Kobiecie nigdy wierzyć nie 
należy zupełnie... chyba w haremie... 
i to jeszcze... 


„0 czem się nie mówi* 
029—1 Gabryela Zapolska, 


Ze szkół spolecznych. 


Celem umożliwienia lcznei rżeszi 
pracowników w przemyśle zdobycie 
dziś tak niezbędnej teoretycznej wie 
dzy fachowej, zarząd szkoły przemyslo- 
wej (Pomorska 48) uruchamia przy szko 
le wieczorowe kursa; a) tkackie, b) e- 
lektro-techniczne. Na kursach tkackich 
wykładane będą następujące przednio 
ty: teorja splotów, technologia tkactwa 
ręcznego 1 mechanicznego, materjało- 
znawstwo j analiza tkanin. 

Na kursach elektrotechnicznych: mate 
matyka, fizyka, mechanika, elektrotech- 
nika į kreślenie tech iczne, 

Kursa prowadzone będą przez naucz 
cieli szkoły przemysłowej pod kierun- 
kiem dyrektora 'nż. Hartglasa. 


Odwołanie odczytu. 


Zapowiedziany na dzisiaj odczyt V. 
Tadeusza Wieniawy-Długoszowskiego n. 
t „Legjom katorgi" wskutek niedyspo- 
zycji prelegenta narazie nie odbędzie, 


Baczność, sokol! 


Rozkaz na 19 października z powodu 
święta P. W. Zbłórka wszystkich dru- 
hów o godz. 7 | pół rano w koszarach 
31 p. 5. K.. Konstantynowska 62-64, Sta- 
| wić się bezwzględnie. Zawodnicy zgło- 
szą się wa strzelnicy o godz. 7 i pół ra- 
ne u p. por. Gościewicza. Szóżnieni nie 
będą dopuszczeni do zawodów. 


Pogadanki czerwonego 
krzyża. 


Polski czerwony krzyż zawiadam:ź 
e staraniem czerwonego krzyża w nie 
dzielę dnia 19 b. m. w sali kina „Dom 
Ludowy“, Przejazd 34, o godz. 12 į} pól 
w południe dr. Skusiewicz wygłosi ad- 
czyt n, i. „Co powinien każdy wiedzieć 
o chorobach wenerycznych". 

Niewątpliwie powyższy odczyt, 
wńzystkie, wygłaszane dotychczas przecz 
p. d-ra Skusiewieza. ściągnie wielu sħi- 
chaczów, tym więcej, Iż wejście na »ł- 
czyt bezpłatne. 


Niestuszne zarzuty. 


W swoim czasie na skutek wnic 
sku prokuratora, zaareszłowano 
na sali sądowej p. Czesława Fu- 
ksa, zarzucając mu krzywoprzy 
sięstwo. 

Sprawa ta znalazła swój epilog 
w dniu wczorajszym w sądzie 
Po wysłuchaniu zeznań oskarżo- 


jak 


octbędzie się w niedzielę dn. 19 b. m. 9 nego ! świetnej mowy adw. Montla 
wydziału handlowego..5: 12 w Poł. Jako solista wystąpi zna- ką, sąd uwolnił p. Fuksa od winy 
Na porządku dziennym: 1) spra-,"V pianista z Poznania, prof. „Lisicki, į kary. 

wozdanie wydziału za 3-ci kwar-| 


le w kasie chorych 


czyn podsądnego, zabrał głos ©0- 
brońca z urzędu, adwokat Abramo 
wicz, prosząc o mały wymiar ka- 
ry dla podsądneśo, podając jako 
okoliczności łagodzące, iż żona 
Błachuta była wówczas chora i 
podsadny chcąc ratować żonę do- 
puścił się inkryminowanego mu 
czynu. 

Po 3-godzinnej naradzie sąd pod 
przewodnictwem sędziego Illini- 
cza ogłosił wyrok, skazujący Ru- 
dolła Ełachuta na 3 lata więzienia 
i zapłacenie odszkodowania kasie 
chorych w Łodzi zł. 1.531 gr. 56. 

Na mocy amnestji Błachutowi 
darowano jedną trzecią część ka- 
ry oraz zaliczono 6-miesięczny 8- 
reszt. prewencyjny. 


Echa walki konkurencyjnej 


wojskową, 


cę swego Noska, by wywącha” 
oferty konkurencji. Nosek rzeczy- 
wiście po fantastycznych przygo- 
dach wydostał pewne szczegóły, 
lecz jednocześnie wpądł w kolizję 
z kodeksem karnym i w dniu wczo 
rajszym zasiadł na ławie oskarżo- 
nych, 

Po przeprowadzeniu rozprawy 
skazany został za wścibianie nosa 
do urzędowych spraw na 6 mie- 
sięcy więzienia, co prawdo o405- 
nie na przyszłość ostudzi jeś 
watno - dedektywistyczne 
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Lot Zeppelina „R. lil.” jako akt polit czny. 


Ofenzywa przeciwko postanowieniom traktatu wersalskiego. 


PRZECIWKO ZNISZCZENIU 
ZAKŁADÓW w FRIEDRICHS- 
HAFEN. 


BERLIN, 16 października. (Pat.) 
Kampanja, podjęta w Niemczech 
celem niedopuszczenia do zmisz- 
czenia zakładów Zeppelina w 
Friedrichshafen, trwa w dalszym, 
ciągu. Niemieccy nacjonaliści wnie 
śli do reichstagu zapytanie, czy 
prawdziwą jest wiadomość, poda- 
wana przez prasę, iż Francja żąda 
zupełnego zniszczenia zakładów 
Zeppelina oraz modeli i co zamie- 
rza reichstag uczynić, aby urato- 
wać wymienione zakłady, a równo 
cześnie aby uzyskać dla Niemiec 
złagodzenie postanowień między- 
sojuszniczych, dotyczących komu- 
nikacji lotniczej, 

Kongres niemieckiego przemy- 
słu i handlu ogłasza odezwę, wyra 
żającą oczekiwanie, że zakłady, w 
których dokonano czynu, otwiera- 
jącego przed ludzkością nowe dro- 
gi, nie będą zniszczone, lecz będą 
mogły w przyszłości służyć do te- 
go, ażeby przez rozpowszechnie- 
nie nowych sposobów komunika- 
cyjnych urzeczywistnić ideę przy- 
jaznego połączenia narodów we 
wspólnej pracy nad rozbudową £- 
uropy, a temsamem gospodarki 
światowej, 


| 


5,066 MIL ANG. 
BERLIN, 16 października. (Pat.) 


| Według oficjalnych danych, Zep- 


pelin R, III w podróży do Amery- 
ki przebył 5,066 mil angielskich, 
największa zaś wysokość, na jaką 
wzniósł się Zeppelin, wynosiła 
3,680 metrów. 


ZEPPELIN NA RACHUNEK 
ODSZKODOWAŃ. 

BERLIN, 16 października. (Pat.) 
Reuter donosi z Waszyngtonu, że 
gdy statek Z, R. III będzie formal- 
nie przyjęty przez rząd St. Zjedno- 
czonych, to około 2,300 tysięcy do- 
larów zostanie zapisanych na do- 
bro niemieckich spłat w stosunku 
do Ameryki. 


JAK SIĘ ODBYŁ LOT? 

NEW YORK, 16 października. 
Zeppelin R. II wylądował o ś. 
10 min. 30. Zaczęły się formalno- 
ści celne, t. j. poszukiwanie wód- 
ki wewnątrz balonu, co spotkało 
się z ogólną wesołością zśroma- 
dzonych tłumów. Załoga balonu 
była bez przerwy fotografowana. 

W czasie lotu nie zaszło żadne 
uszkodzenie, czy też nieprawidło- 
wość w funkcjonowaniu motort, 
W czasie podróży nikt z podróż- 
nych nie zachorował. Kanarki, 
które wzięto do balonu, śpiewały 
przez całą drogę. Ostatniej nocy 
balon skutkiem olbrzymiej wichu- 
ry pędził z szaloną szybkością 


przez mgłę i zmylił zupełnie dro- 
ge, przybywając z wielkiem opó- 
źnieniem. 
CO MÓWI PRASA AN- 
GIELSKA? 

LONDYN, 16 października, — 
Niektóre pisma stwierdzają, że 
lot Zeppelina R. III jest nietylko 
wydarzeniem sportowem, 
również znaczenie polityczne. 
Przyczyni się on do zbliżenia nie- 
miecko - anglosaskiego więcej niż 
wszelkie konferencje. Prasa an- 
gielska zapełniona jest 
Zeppelina i jego podróży. 


AMERYKAŃSKA FABRYKA 
ZEPPELINÓW. 
FRIEDRICHSCHAFEN,  16-go 
października. W Ameryce utwo- 
rzyło się specjalne towarzystwo 
dla budowy balonów typu Zeppe- 
lin. Na czele nowego towarzystwa 
stoi firma Godye, Roberts and 
Co. Fabryka założona zostanie w 
stanie Ohio i będzie obsługiwana 
przez niemieci:i personel. 


FRANCJA NABYŁA PATENT. 


PARYŻ, 16 października, „Le, 
Journal" dowiaduje się, iż towa-, 


rzystwo francuskie nabyło patent, 


na budowę zeppelinów, którego 


eksploatacja, 


BOB) 
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Międzynarodowy turniej tennisowy 


w Meranie. 


Sukcesy 


Na wstępie muszę sprostować 
wczorajszą wiadomość, Panowie 
Ender—Steinert wygrali nie w o- 
twartej grze I nagrodę, a w hand- | 
cap'ie, ale i to napozór tak błahe 
zwycięstwo, jest wielkim sukce- 
sem, jeżeli przyjąć pod uwagę o- 
śólny poziom turnieju í wielki 


rodowych klas, 

Nie mam zamiaru w tym.arty- 

kule porównywać ani naszej kla-; 
sy, ani naszych turniejów z zagra- 
nicznymi; chcę się tylko podzielić 
informacjami, które dziś otrzyma- 
łem od p. Steinerta, kapitana pol- 
skiej drużyny. 
Zgłoszenia panów następujące: 
Froitzheim, Rake, Kleinschroth, 
oldenhauer, Demasins, Kreuzer’ 
(Niemcy) przy czem pierwsi trzej 
w rmadzwycza!nej formie. 

Rohrer, Gottlib, Kozeluh, Moce- 
nauer (czesi), L, i O. Salm (Wie- 
deń); bracia Serventi i d' Aralos 
(włosi)., Jak widzimy, brakuią 
dwie zeszłoroczne rakiety, miano: 
„wicie; Kehrling i Morpurgo, 

Z pań—- przybyły: Friedleben, 
Heiman (Niemcy); Ellissen (Wie- 
deń); Amende (Praga); Petery - 
Vorady (Budapeszt). 

Jak widzimy, przy takici konku- 


łodzian. 


Kleiaschrot bije czecha Moce- 
nauera 0:6; 7:5; 6:3; (N. C. Mocea 
nauer przegrał do Williarasa na 
olimpjadzie w 5 setach, a Williams 
jest zaliczany do najlepszych gra- 
a Ameryki i Anglji na 1924 r. 

H. Gra podwójna panów: 
Froitzheim - Kreuzer biją parę 


ale ma jzijazd pierwszorzędnych międzyna, Rohrer - Gottlieb 9-7, 6-1, 3-6, 6-3. 


Łodzianie Ender-Steinert przegra. 
li do finalistów Rohrera i Gottlie- 
ba po dość zaciętej walce 6-1, 6-4, 
(Rohrer-Gottlieb grają w doublach 
świetnie i pobili niedawno parę an 
gielską Godfree-Woosman, repree 
zentantów Angljj w Davis Cup 
1924 r.). 

III. Gra pojedyńcza pań: 

I. Friedleben (mistrzyni Nie- 
miec) bije p. Heimann z Wrocłas 
wia 6-4, 6-1. :ll-cią nagrodę wzię« 
ła p. W. Richter ulegając p. Het 
mann, która była w świetnej for 
mie, 

Prasa (nawet niemiecka) podkre 
śla, że p. Richter miała swój zły 
dzień i nie zupełnie zdrowa. 

. Gra pań i panów. [I-sza naa 
goi Friedleben-Kreuzer contra 

eimann-Rohrer 4-2, 7-5. 

Oto najważniejsze konkurencje, 
co się zaś tyczy gry z wyrówna« 
niem, to wiemy, że pp. Ender-Stei- 


według warunków rencji nasi nie wiele mogli zdzia- |nert wzięli I-szą nagrodę, a reszta 


kontraktu, może się rozpocząć po łać, przebieg zawodów wykazuje, handicap'ów jeszcze nie rozegra- 
zakończeniu lotu przez sterowiec że łodzianie zrobili więcej wiż mo-; na, 


Z. R. IIL Z drugiej strony, war- 
sztaty we Friedrichshafen są po-| 
dobno gotowe dostarczyć Francji 


tytułem odszkodowań sterowiec, 


podobny do Z, R. III 


Bezradność partji politycznych w Niemczech. 
Obecnego rządu nikt nie popiera, nowego nikt nie potrafi utworzyć. 


BERLIN, 16 października. (Pat). 
Na posiedzeniu frakcji centrum 
powzięto jednomyślnie rezolucie, 
stwierdzającą, że partja uważa! 
próbę utworzenia trwałego, opar- 
tego na szerszej podstawie, rzadu 
za nieudaną. Podjęte próby roz- 
szerzenia rządu naprawo również 
zawiodły, Utrzymanie dotychcza- 
sewego rządu jest niemożliwe. 

związku z tem frakcja cen- 
trum prosi kanclerza, do którego 
ma pełne zaufanie, ażeby nie za- 
niechał żadnych środków dla u- 
tworzenia rządu, zdolnego do ży- 
cja i ażeby zaapelował do narodu 


Í 


jedynie w razie ostatecznej ko- 


nieczności, 


BERLIN, 16 października. (Pat). 
Kanclerz przyjął dzisiaj po połu- 
dniu przewodniczących frakcji po 
iitycznych, zawiadamiając ich o 
decyzji centrum, Kanclerz stwier- 
dził, że dalsze rokowania z frak- 
cjami w sprawie rozszerzenia ga- 
binetu nie mają widoków powo- 
dzenia, Kanclerz Rzeszy zastrzegł 
sobie powzięcie dalszych decyzji. 


BERLIN, 16 października. (Pat) 
Kanclerz Rzeszy oświadczył w 


rozmowie z przewodniczącym 
partji koalicyjnych, że uważa dal- 
sze pertraktacje z frakcjami w 
sprawie rozszerzenia rządu za bez 
przedmiotowe. 


BERLIN, 16 października. (Pat). | 
Ceneralny dyrektor niemieckiego 
towarzystwa dla kolei Rzeszy 
Oeser złożył swój mandat do pru- 
skiego Landstagu. 


BERLIN, 16 października, (Pat). 
Gabinet Rzeszy na dzisiejszem po 
(siedzeniu omawiał wewnętrzną 
sytuację polityczną, Obrady będą 
kontynuowane jutro. 


Sukces pożyczki niemieckiej. 


BERLIN, 16 października, Pis- 
ma prowadzą olbrzymią kampa- 
nję propagandową z powodu sub- 
skrypcji na pożyczkę zagraniczną 
dla Niemiec, Z Londynu donoszą, 


telegrałują, iż szesnaście miljonów 
koron szwedzkich, które były wy- 
znaczone na Szwecję, zostały pod- 
pisane w ciągu pół godziny. 
Dzienniki donoszą co chwila o 


kapitału. „B. Z. am Mittag" utrzy- 
"myje, że w Ameryce utworzyło 
się towarzystwo „American Con- 
tinental Corporation*, które ma 
udzielić niemieckiemu przemysło- 


że przed bankiem angielskim sta- nowych spółkach bankowych, któ wi pożyczek. Towarzystwo rozpo- 


czkę całą subskrybowano w 


agu dwuch godzin. Subskrypcja tional Acceptance Bank” miał u- przedsiębiorstwa wchodzą osobi- 
za dziesięciokrotnie za- tworzyć w tym celu towarzystwo stości o niemieckich nazwiskach. 


przew 


potrzebowanie, Ze Sztokholmu 


w Niemczech kapitały, „Interna- 


akcyjne z 25 miljonami dolarów 


ły ogonki od szóstej zrana i po- re mają rzekomo zamiar lokować rządza kapitałem 100 miljonów 


dolarów, W skład założycieli tego 


Przed wielkim pojedynkiem w Anglii. 


LONDYN, 16 października, (Pat) 
W chwili obecnej można już okre-/ 
ślić w przybliżeniu liczbę kandyda 
tów poszczególnych partii: labour 
party wystawi około 520 kandyda- 
tów (w r. ubiegłym 423), konser 
watyści tę saiaą liczbę, jaką w ro- 
ku ubiegłym, t. j. 536, liberałowie 
330 (w ub. roku 454), To zmniej- 
szenie się liczby kandydatów par- 
tji- liberalnej należy wytłomaczyć 
faktem, że w okręgach wybor- 
czych, w których liberałowie po- 
nieśli w roku ubiegłym porażkę, 
kandydatury ich zostały wycofane. 
Konserwatyści postąpili tak samo 
w kilkudziesięciu okręgach. Moż- 
na się spodziewać, że do porozue 
mienia między konserwatystami i 
liberałami doszło w 60 okręgach 
wyborczych. W związku z powyż- 
szym należy zaznaczyć, że pod- 
czas ostatnich wyborów labour 
party uzyskała 70 mandatów je- 
dynie dzięki rozproszeniu głosów 
partji konserwatywnej, Labour 
party wystawia obecnie swoje kam 


dydatury w okręgach, w których 
nie ubiegała się o mandaty pod- 
czas ostatnich wyborów. Wielkie 
zainteresowanie wzbudzają wybo- 


rzut, że w czerwcu r. b. premier 
pświadczył w izbie gmin, że rząd 
angielski nie zamierza gwaranto- 
wać pożyczki, w sierpniu zaś rząd, 


| 


ry w Chefield, gdzie kandyduje zaproponował udzielenie sowie-) 
podsekretarz stanu ministerstwa tom pożyczki przez siebie zagwa- 
spraw zagranicznych Ponsonby, rantowanej, — Mac Donald odpo- 
który jak wiadomo, jest bezpośred wiedział, iż pożyczka, o której by- 
nio odpowiedzialny za podpisanie |ła mowa w czerwcu, miała udzielo 
traktatu anglo - sowieckiego. ną być Rosji w gotówce, a co do 
sposobu zużytkowania jej nie sta- 
LONDYN, 16 października (Pat.) | wiano żadnych ograniczeń wzgled 
Partja konserwatywna wystawiła | nie warunków, Co się zaś tyczy po 
oficjalnie 530 kandydatów na O- życzki, o której mowa była w 
gólną liczbę 615 mandatów, Spo- | sierpniu, to rząd określił dokład- 
dziewać się należy, że wobec za-í nie sposób zużytkowania tej po- 
warcia szeregu porozumień pomię | życzki, która była przeznaczona 
dzy liberałami a konserwatystami |na zwiększenie eksportu  angiel- 
zmaczna ilość kandydatór zostanie | skiego, 
cofnięta. 


|| 
| 


BILL GRANICZNY. 
DUBLIN, 16 października. (Pat.)| 
ba przyjęła bez dyskusji bill o 
komisji granicznej romiędzy Ulste 
rem a wolnem państwem irlandz- 

n. 


LONDYN, 16 października(Pat.) 
Premjer Mac Donald wygłosił dłuż i 
sze przemówienie w Leads i-Man- 
chesterze. W obu przemówieniach 
premjer odpowiada? na zarzutr, 
czynione przez Asguitha. Na za» 


| kask zgłoszenia do firm: 
W 


żna się było spodziewać, 
. Gra pojedyńcza panów: 
Froitzheim bije wszystkich nie 
tracąc ani jednego seta przy czem 
świetnie dysponowanego Rahe 
6:4; 7:5, W drugim secie Rahe 
wyciągnął z 5:1 na 5:5, następnie 
uległ. (Piłki w bardzo ostrem tem- 
ie wracali 24 razy B-Z-Mittag). 
emasins przegrywa 6:0; 6:0(!1): . 


Prasa niemiecka podkreśla, że 
czesi, którzy mieli na olimpjadzie 
b. ładne wyniki zostali na całej 
linji przez niemiecką „Extra-klar 
sę" pobici i stwierdzają (czesi), że 
niemcy są nie gorsi od francuzów i 
amerykanów, Możliwe, że pier- 
wsze ich spotkanie będzie pówtó- 


). rzeniem meczu CESE 


Rronika telegraficzna. 


DE MONZIE O STOSUNKACH 
Z ROSJĄ. 


Projekt zarządu międzynarodo- 
wego. 


PARYŻ, 16 października. (Pat). 
„Le Journal" dowiaduje się, że 
senator de Monzie, który przeby- 
wał w Moskwie, oświadczył, iż 
koniecznem jest wyszukanie kom 
binacji, ochraniającej dawne na'e- 
żytości i zobowiązamia w uzgo- 
dnieniu z przyszłemi potrzebami i 
koniecznościami gospodarczemi 
odrodzonej Rosji, De Monzie za- 
leca dalej utworzenie zarządu mię 
dzynarodowego z szeregiem pet- 
nomocnictw, który zor$anizował- 
by zewnetrzny handel Rosji i za- 
prowadzii stopniową likwidację: 
jej passywów. 


BRANTING TWORZY GABINET. 


SZTOKHOLM, 15 października. 
(Pat.) -— Po naradzie z przewod- 
niczącym izby deputowanych É 
przywódcami stronnictw politycz- 
nych król powierzył Brantingowi 
misję utworzenia nowego gabinetu. 


WAHABICI W MEKCE, 
LONDYN, 16 paździermika (Pat) 
Według ostatnich informacji + 
Mekki, wkroczyły tam tylko uie- 
liczne oddziały wahabitów. Gra- 
bierzy nie doptszczono się. 


OLBRZYMI POŻAR W KAN- 
TONIE, 


LONDYN, 16 października (Pat) 
Donoszą z Kantonu, że wybuchł 
tam olbrzymi pożar, który po u- 


|pływie całego dnia udało się zlo. 


PRZED POGRZEBEM ANATO- 
LA FRANCE'A. 


PARYŻ, 16 października (PAT). 
Zwłoki Anatola France'a będą dzi 
siaj przywiezione do Paryża. Po- 
gas odbęczie się w sobote. 

roczystości żałobne odbędą się 
po południu przed pałacem insty- 
'ufu francuskiego, poczem kon- 
dukt pogrzebowy uda się na cmen 
tarz w Neuilly. gdzie zwłoki zo- 
staną pochowane, 


W dzisiejszym numerze „Ku- 
rjer Wieczorny” zamieści : dosko- 
nały artykuł Tadeusza Wieniawy 
Długoszowskiego p. t. „Szubienica 
polska”, Pozatem czytelnicy znaj- 

ą w tym numerze niezwykle cie- 
kawe szcześóły z wielkiego lotu 
do Ameryki sterowca „Z. R. III", 
W odcinku powieściówym ukaże 
się nieznana nowela Niemirowi- 
cza-Danczewski p. t. „Odziany 
posąg". 


Wspólnika 


z kapitałem poszukuję do koncesji 
wódczanej, szczegóły do omówie- 
nia. Oferty do adm. „Głosu* pod 
„5. K. Wódek* 997—1 
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iotrkovska 90, Tel. A 


kalizować. Straty materialne oce- 
niają ra 7 m'Honów dolarów. Przs 
puszczają, że były ofiary w !u- 
dziach. 

WOLNOCŁOWE SKŁADY W 
GALACIE. 
KONSTANTYNOPOL, 14 paź- 
dziernika. (Pat). W Galacie zało- 
żono wielkie składy towarowe 
wolnocłowe, wyłącznie dla towa- 
rów polskich. Wielu wystawców 

zostawia tam swoje towary. 


JUSZ Jarige 


Snółka Akcyjna. 
ŁODŁ, ul. Wodna X 11 - 13. 


Fabryka śrub it wyrobów toczonych 


SPECJALNOŚĆ: 
czarne 1 toczone wszelkiegi 


PONT 
Spadkab arcy 
ZK ——— 


Sruby 

rodzaju, 

Nakrętki canre i toózżone, 

Nity wszelkiego rodzaju ze specjalne 
go.żelsza. Podkładki i t, p. 

Sztancowane ł prasowane artykuły ma: 
sowe wszelkiego rodzaju, 

Łanouchy dla tkaloi, przędzaln! 
1 aprelury. 

Łańcuchy „Gall'a”. 

Okucia okleune i drzwiowe, paskwilć 
it p. 

Narożniki í t. p. 

Prawo wykonania zaworów (wentyle, 
bez łożysk i grzybkow, Patent W 14774 

Pabielanie, cynkowanie i zaołowiehie 
masowych artykulów w ogniu wig 
patentowaiuej procedury „K, Miela* 

Uostawa ze składu lub krótkoterminowa 


Adrśs tóiegr.: „Jaruli” Łódź. Tel. e 7 


Festiwal feat 


O ile muzyka reprezentowana 
była na festiwalu jaknajszerzej i 
wyrażała się iście po królewsku, 
o tyle teatry dramatyczne miały 
w sobie coś wtórnego, suchotni- 
czego. Najciekawsze rzeczy wi- 
działem poza festiwalem. Teatr 
Reinharda w „Josefstadzie' przy- 
gotował na festiwal nową insceni- 
zację „Ifigenji w Taurydzie' Goe- 
thego, ale niestety musiałem wy- 
jechać przed premjerą. „Burgthe- 
ater" bardzo kiepsko popisał się 
na początek sztuką, W swoim 
„Alkademietheater" wystawił 
baśń dramatyczną bardzo młode- 
go autora Waltera Eidlitza, p. t. 
„Der Kaiser im Walde" (Cesarz 
w lesie), Autor jest laureatem 
Wiednia za jakąś typową wiedeń- 
ską powieść, i z tego tytułu prze- 
znaczono na festiwal jego słabą 
legendę dramatyczną w stylu Er- 
nesta Hardla i Edwarda Stücke- 
na. Cesarz jakiś bajkowy, bezi- 
mienny poznaje na polowaniu na- 
miętną niewiastę imieniem Adida: 
miłość od pierwszego spojrzenia, 
ale z poważn. przeszkodami. Nie 
wiasta ma męża, więc młody ze- 
sarz usuwa go z widnokręgu, jak 
ongiś Saul biblijny usynął Uryja- 
sza, męża Batseby. To się na nim 
mści i ginie młody, nazbyt jurny 
cesarz w tym samym lesie, w któ- 
rym sobie upolował miłośnicę. 
Wszystko to nie jest jeszcze po- 


11.%. — GŁOS POLSKI, — 1924r, 


Nr. 983 


ralno-muzyczny „Wiedniu! Dyskusja narodowościowa 


musi być król Kunigard i królowa 
Hermenegilda („deutsche Hel- 
din"), a wtedy dopiero losy ludz- 
kie stają się prawdziwie tra- 
giczne, 

Jeszcze dwa razy widziałem 
królów na scenie. Oboma królami 
był przereklamowany deklamator 
Aleksander Moissi. Raz grał Al- 
fonsa. Kastylijskiego w „Żydówce 
z Toledo" Siasea, a drugi 
raz meksykańskiego króla azte- 
ków w dramacie Gerharda Haupt 
mana: „Biały zbawiciel". Dziwna 
rzecz, że ten komunista (do czego 
się Moissi jawnie przyznaje) tak 
chętnie grywa królów. Najlepiej 
udawali mu się mniej pretensjo- 
nalni królowie, jak „Król Edyp" 
Sofoklesa, w której to tragedji 
mógł pofolgować swojej napraw- 
dę imponttjącej rytmice wewnętrz 
nej. Piękny był też kiedyś Moissi 
jako nieszczęśliwy, wewnętrznem 
rozdarciem i cierpieniem wielki 
królewicz Hamlet. Ale w „Volks- 
theatrze'* wiedeńskim, podczas fe- 
stiwalu — działał swem śpiew- 
nem skandowaniem bardzo nie- 
mile, Raz grał chrześcijańskieśo 
króla, zaślepioneśo w żydówce 
tak dalece, że aż o królestwie 
swem zapomniał, drugi raz grał 
pogańskiego Montezumę, którego 
krzywdzą chrześcijanie - hiszpa- 
nie i który ginie z powodu ich ver 
fidi. W  konkwistadorze Ferdy- 
nandzie Kortezie upatruje zdzie- 


wodem do napisania dramatu wicinniały Montezuma „białego zba- 


czterech aktach, pełnego — bra- 
ku talentu i młodzieńczego, naiw- 


nego patosu. Wogóle w drugo- 
rzędnej twórczości niemców — 
mimo przewrotów  republikań- 


skich — nadal trwa uporczywe 
zamiłowanie do królów. Nie widzę 
powodu, dlaczego krewkie nie- 
wiasty mają zdradzać swych mę- 
żów li tylko z królami, można io 
zńacznie prościej robić naprzy- 
kład z literatami. Wtedy i wilk 
syty i koza cała, a literatura coś 
na tem może zyskać, Po pierwsze 
literaci nie mają wojsk  („rycer- 
nych”) i nie wysyłają zdradzonych 
mężów. na niechybną śmierć na 
pole bitwy. Po drugie — literat 
nazwie to wszystko „przeżyciem“ 
1 pogłębi swą twórczość psycho 


logicznie". Ale tak się dzieje tyl- 
kc u polskich śrafomanów, Ich 
bohaterowie — to:  „Wirscy”, 


„Żarscy', „Karscy', a nie zaraz: 
królowie i cesarze. Grafoman nie- 
miecki taniej nie daje: na scenie 
|) 

— Teraz dla mnie moja Mańka 
umarła... ja nad nią krzyż. 
To już tak, jak pies, co go hycel 
złapie, taka dziewczyna. Już z niej 
nic nie będzie. Wielmożny Pan 
niech też krzyż położy i plunie. 


„O czem się nie mówi* 
032—1 Gabryela Zapolska. 
(2 Ge EPITO ACZ, AE 


PIOTR HAMP. 


Przy okienku. 


Wożnice pchali się, aby jaknaj- 
prędzej oddać swoje listy przesył- 
kowe: 

— Ja jestem pierwszy! 

— Kłamiesz, ja tu przedtem sta- 
łem! 

Pan Lefevre, zarządzający tym 
oddziałem, stoi za okienkiem, zafo- 
żywszy ręce na brzuchu, jak ka- 
znodzieja na ambonie i patrzy spo- 
kojnie na pięście pełne bronzowyc1 
szmat, które powiewają mu przed 
twarzą: 

— Stójcie w rzędzie, to będzie- 
cie wiedzieli, kto jest pierwszy, a 
kto ostatni! Wszyscy stoją na jed- 
nem miejscu, jak muchy na kawał- 
ku cukru. Na służbie musi być po- 
rządek! 

Groźnie szemrają najbliżej sto- 
jący, ale dalsi mówią już całkiem 
wyraźnie: 

— Za każdym razem trwa dłu- 
żej! Przez ten czas ktoś ukradnie 
mi konia! Już mi się to raz zda- 
rzyło. 

Pan Lefevre zagaduje: 

Może pan na drugi raz spro- 
wadzi tutaj konia. — Ze stoickim 
spokojem załatwia on mruczącą, 
wściekłą gromadę ludzi. Mówi ła- 
godnie: 

— Chciałbym, abyście wy byli 


wiciela'”, przepowiedzianeśo przez 
wieszczów. Zaborczych najeźdź- 
ców wita jako braci, gości ich 
przyjaźnie i wogóle zachowuje 
się niepoc je. Dopiero — 
kiedy świństwa hiszpanów stają 
się zupełnie niedwuznaczne -- 
spada mu bielmo z oczu i wybu- 
cha straszną nienawiścią. W koń- 
cu ginie na torturach, pozostawia- 
jąc widzom w teatrze niesmaczną 
tendencję o barbarzyństwie chrze- 
ścijan, o brutalności i bezwzglę- 
dności, Nie ulega wątpliwości, że 
sztuka ta nie udała się Hauptma- 
nowi. Kortez robił wrażenie pru- 
skiego feldtebla [gra] go doskona- 
ły zresztą aktor Hans Marr), a 
Montezuma raczej śmieszył, niż 
rozrzewniał. Moissi bełkotał (po 
memiecku nazywa się to: lallen} i 
śpiewał cudnym swoim głosem, z 
powodzeniem rywalizując z teno- 
ami mery radwornej, Dekoracie 


prołesora Oskara Strnada były 
wprost wspaniale, „Biały zbawi- 
ciel" nadaje się do kinematogra- 


fu, Sztuka filmowa mogłaby wy- 
dobyć z tego utworu wspaniałe 


efekty scen masowych: inwazja 
wojsk hiszpańskich, zburzenie 
świątyni  Wicli - Puch i t. p 


Wszystkie mankamenta oby wi- 

owisk festiwalowych  „Volks- 
theatru" występują w pełnym bla- 
sku, jeśli się z niemi porówna pre- 
mjerę sztuki Jerzego Kaisera p. t. 


„Kolportaż” — w tym samym tea- 
trze, Była mowa o kinie, W tej 
sztuce mamy prawdziwe kino, 
Autentyczny ekran z napisami re- 
klamowymi i z napisami objaśnia- 
jącymi sztukę, Jest i fortepian ki- 
nowy. „Kolportaż“ jest doskonałą 
parodją Kinowo - dramatycznych 
sytuacji życiowych,  rysowaną 
przesadnie, , groteskowo, pisaną 
stylem radjo - telegraficznym. — 
Bluff został przedstawiony tutaj i 
wyśmiany w iormie blufłu. Wła- 
ściwa  Kaiserowi geometrja tea- 


WRAŻENIA OGÓLNE. 

Od pewnego czasu rada miejska zdru. 
dza aspiracje, sięzające conajmniej t- 
prawnień sejmu warszawskiego, Polity- 
kn Komunalna wyparta została przez 
prelitykę wiełkiego”stylu, oheiumującą za- 
zadnienia ogólno-państwowę. 

W myślstego ńienaturalnego przeobra 
żenia, coraz rzadziej słyszy sie na fo- 
rum rady miejskiej o sprawach ścisle 
lokalnych, miejskich. coraz złośniej na- 


tralna — osiągnęła w tej arcyza-|tomiast wymysla sig.. lidze narodów 
bawnej parodji rekord. Było to | wzzlędnie Mac Donaldowi, Wczoraj na» 
bezwzględnie najlepsze widowi- przykład tematem dyskusji hył problem 


narodowościowy w Polsce. Dyskusja 

|uiezbyt parlamentarna, niemniej jednak 
ożywiona (bicie w pulpity i tupanie na- 
gami) toczyła się przeszło godzinę. 
Asumptem do niej był niewinny w zasa- 
dzie wniosek rad. Holenderskiego w 
sprawie nieprawidłowego rozmieszcza- 
nia dzieci w szkołach powszechnych. Ze 
względu na to, że „dotyczyło to dziecj 
żydowskich, większość dopatrzyła się 
w tem manifestacii antypaństwowel... 


sko sceniczne, jakie widziałem we 
Wiedniu, Dyrektor  „Volksthe- 
atru' i „Rajmundtheatru' (w któ- 
rym świetnie wystawił „Gótza 
von Berlichingen” sławny reżyser 
Karlheinz Martin) jest dziś naj- 
bardziej postępowym w swej ideo- 
legii i zamierzeniach teatralistą 
Wiednia. Możńa go nazwać mini- 
strem spraw zagranicznych tem- 
tru. Wiedeń jest naosól konser- 
watywny. Posiada dumną tradycję 
teatralną, od której niechętnie 
odstępuje. Jedynie teatry Beera 
są pod tym względem rewolucy|- 
ne, powiedziałbym, że wyłamują 
się z pod rygoru wiedeńskości, co padku całkowicie upodobniła się do kó- 
im w dramacie wychodzi na zdro- legów z ul. Wiejskiej. 

wie. To też Beer zawsze bardzo! Kilometrowy porządek dzienny, mimo 
pieczołowicie wystawia rzeczy że zawiarał sprawy zasadnicze, oddaw- 
najnowsze. (I ideowo najnowsze, na czekające na załatwienie, nie został 
nie jak Burgtheater, który grywa całkowicie wyczerpany.Nie było zresztą 
stare ulęgałki domorosłych niedo» |na to czasu „gdyż dyskusja narodowo. 
rostków, aby w ten sposób sp!a- ściowa pochłonęła Iwią jego część. 

cić trybut rzekomej młodości), W | Ant. W. 


' dalece dotknięta, że oburzenie swe Wy- 
raziła za pomocą wrzawy i tumultu. W 
tym momencie na chwilę ziściły się ma- 
rzenia większości. Istotnie w tym wy- 


porównaniu z czterdziestokilko- 

letnim Jerzym Kaiserem — jest} PRZEBIEG POSIEDZENIA. 

ów wyż wzmiankowany dwudzie-| Na wstępie posiedzenia radny! 
stodwuletni Walter  Eidlitz —  Słoniewski, zapytuje czy prawdą 


starcem. O młodości i starości w| 
Burgtheatrze będzie jeszcze mo-| 
wa. Kaiser, jak we wszystkich 
swych (przeszło trzydziestu) sztu- 


jest, że wiceprezydenci zostali 
zwolnieni z podatku mieszkanio- 
|wego. Wiceprezydent Wojewódz- 
7 ki w imieniu magistratu obiecał 
kach, tak i w „Kolportażu” — | odpowiedzieć na przyszłem posie- 
jest wspaniałym konstruktorem, a | dzeniu. Oświadczenie to, zwłasz- 
djalog jego ma w sobie siłę żywio- |cza, że pochodziło z ust wicepre- 
łu. Stanowczo za mało interesuje | zydenta brzmiało nieco dziwnie. 

się Polska tym największym wro-| Po wyasygnowaniu dla ekspe- 
giem współczesnej  niemieckiej| djentów zorganizowanych przy 
burżuazji, to znaczy wrogiem tego | związkach zawodowych 15 tys. zł. 
wszystkiego, czego Polska u niem tytułem zapomogi, rada miejska 
ców nie znosi. przystąpiła do dyskusji nad wnio- 


Jeśli drogą miłości nie można |skiem r. Holenderskiego, doty- 
się zbliżyć do siebie — to powin= | czącym. problemu mieszkaniowe- 
na nas zbliżyć do niemców —jgo. Wnioskodawcy chodzi o zaopa 


trzenie w mieszkania ludności nie- 
urzędniczej, która pozbawiona jest 
pod tym względem pomocy ze 
streny miasta. Mówca, powołując 
się,na dekret Naczelnika państwa 
z r. 1919 1 obowiązujące ustawy, 
żąda, zwrócenia się do rządu 
prośbą o nadanie magistratowi pra 
wa zajmowania lokali, które w 
ciągu 3 miesięcy nie zostaną zaję- 
te, Charakterystyczne zajął w tej 
sprawie stanowisko r. Knorr, któ- 
ry w żądaniu takiem dopatruje się 
cech bolszewizmu i bezprawia. 


wspólna nienawiść, Chociaż, 
poeta nie umie nienawidzieć tak 
mocno, jak jego czytelnicy. 
TMEZZEEWAKIE CZE ZE M AS GORZE 
to, o czem się mówi, ale jak się 
mówi. 


„O czem się nie mówi“ 
1 


Gabryela Zapolska. 


W „godności* swojej poczuła się tak | 


przy ul. Pomorskiej. 
Najpierw polityka, potem sprawy bieżące. 


Wniosek po dłuższej dyskusji 
chwalono. 
Przystąpiono do wniosku r. Ho- 


uU- 


|lenderskiego w sprawie nieprawi- 
|dłowego rozmieszczania dzieci w 
szkołach powszechnych. W dysku. 
sji r. dr. Szwajg uskarżał się na 
nieporządki, które panują w ko- 
misji powszechnego nauczania. 

R. Knorr uważa, że sprawa wy- 
łuszczona we wniosku r. Holender 
skiego dotyczy wszystkich dzieci 
nietylko żydowskich. Mimo to jed 
nak, nikt z tego powodu nie czyn’ 
„hałasu” prócz żydów, którzy ma- 
gistratowi niesłusznie przypisują 
nietolerancję i antysemityzm. 

R. Nowacki kieruje dyskusję na 
tory polityczne, Zarzuca żydom, 
że ci nie chcą współpracy ze 
społeczeństwem polskiem i dążą 
do rozsadzenia pańtwsa od wew. 
natrz. 

Głos: Dosyć lekcji. 

R, Grass: Jest przecież nauczy- 
cielem, 

R. Nowacki: — Jestem kompro- 
misowym, nie zamykam oczu na 
/niewłaściwości, które dzieją sie 
istotnie, Ja też z magistratem nie 
żyję w zgodzie, 

R. Grass: Od kiedy? 

R. Nowacki; Czy po kilku kufli 
piwa stracił '1ż pan pamięć? (We- 
sołość]. 

Ławnik Hajkowski gorąco po- 
parł rad, Nowackiego. L. Dwor- 
nicki (NPR) poszedł jeszcze dalej 
i zgłosił oświadczenie, w którein 
piętnuje r. Holenderskiego, jako 
człowieka „rozsadzającego pañ- 
stwo od wewnatrz”, 

Po raz drugi zabiera głos p. Ho- 
lenderski: 

— Polska — ciągnie mówca — 
jest państwem narodowościowem,. 
(Wrzawa). 

R. Płeifer: Kłamstwo! 

Prez, Fichna: R. Pfeifra przywo 
jłuję do porządku. 

P. Holenderski wśród nieustają- 
cej wrzawy kończy przemówienie, 

Po mowach pp. Kurka i Zuberta 
(NPR) rada przeszła nad wnio- 
skiem r. Holenderskiego do po- 
rządku dziennego. 

Przewodniczący ogłasza pięcio- 
minutową przerwę. Po przerwie 
przystąpiono dó dyskusji szczegó- 
łowej nad pra'matyką służbową. 
Dyskusji tej, ze względu na jej ja- 
towość nie przytłaczamy. Głoso- 
wanie się nie odbyło. 
kef 


MAEN WRS RESKZJ 
— Tak... ale widzi Pan .. ja my- 
ślę, że te dziewczyny później... 
— Go później?.. co to pana 
| obchodzi? Byle nie być pierwszym 
bo to rzeczywiście troszkę tego... 
coś na sumieniu. Ale potem... 


„0 czem się nie mówi” 


033—1 Gabryela Zapolska. 
(TESE ES CEE 


na mojem miejscu, Dostawać 166 


k pan tu będzie sie- 


dział 22 lata tak, jak ja, Kiedyś 

byłem naczelnikiem stacji. Potem 

|zasadzono mnie za okienko. Za- 

ci, to może pan swą wściekłość wy, wsze, gdy jestem zdenerwowany i 

lać na swego konia, ale ja nawet ko | publiczność chce mnie rozszarpać, 

nia nie mam, Czy pan to rozumie? |zapalam papierosa.. Proszę, niech 
Oddawca wielkiej firmy, mający|pan zapali! 

na głowie o wiele ładniejszą czap-| Za okienkiem coraz śłośniejszy 

kę, niż urzędnicy kolejowi, nie chce | hałas: 

rozumieć, — Czy pada deszcz? 
— Gwiżdżę na to! Nie rozchodzi]  Wściekłym glosem 

się o szklaneczkę wina, niech pan|jakiś ekspedytor: 

się tylko pośpieszy. — Nie, mogę się przez to spóź- 


odpowiada 


Pan Lefevre zrozumiał, nić na pociąg 

— Nie żądam też czego innegv,| Pan Lefevre uspakaja swego po- 
ale jak mogę się śpieszyć, kiedy | mocnika, 
pan wymachuje mi przed nosem] — Kiedyś też się śpieszyłem + 
swoim papierem? Więc pierwszy!|załatwianiem publiczności, dziś 


pracuję talk, jak mi płacą. Niech 
więc pan siada. 

Podnosi okienko: 

—- Proszę, pierwszy z rzędu; na- 
reszcie widzę porządek. Winszuję! 
Pana list przesyłkowy? Dziękuje! 
Załatwione. 

Spokojnie kładzie on papierosa 
na talerzyku wagi do listów i spo- 
kojnie wypisuje kartkę. 

— Następny! — Szum walłci na- 
pelnia przedsionek. — Z powrotem 
do djabła! Przezemnie pan nie przej 
dzie! 

Jakiś człowick zdenerwowany 


Nie wiecie, kto jest pierwszy? Ja 
też nie wiem! Uwaga, zabrać rę- 
cel 

Okienko zapada, pan Lefevre 
cieszy się, że ci tam się złoszczą. 
Jego pomocnik, pochylony nad pa- 
pierami przesyłkowymi, patrzy ze 
swego kącika z podziwem na czło- 
wieka o takiej stanowczości. Pan 
Lefevre skręca papierosa i pyta: 

— Zapali pan? æ 

Młody człowiek moczy bibułkę 
językiem, raz w prawo, raz w le- 
wo. Pan Lefevre pokazuje swój 
sposób: przeciąga bibułę przez ko 3 
niec wyciagmietego jężyka,: pcha się dg okienka, Zatrzymany 

— Pan to robi za szeroko. Prze- nrzez potężne ie wóżniców 
cież będzie pun miał dosyć czast, musi się cofnąć. Już nie chce iść 


mescre 


wierzcie mí, że żaden prawdziwy 
Józei Wittlin. 
-= U kobiety ma wartość nie 


dalej, ałe chciałby podnieść swój 
spiczasty kapelusz, 

Pan Lefevre 
woła go: 

= Niech pan mi objaśni, co pan 
tu chce; czy ma pan coś do eks- 
pedjowania? 

Człowiek kładzie kapelusz na 
deseczce przy okieku. Donosnym 
słosem mówi: 

— Tak, mój przyjaciel załatwił 
już za mnie ekspedycję, uciekł z 
moją dziewczyną i z moimi pie- 
niędzmi! 

Pan Lefevre bierze swego papie- 
rosa: 

— Pan pozwoli? 

Człowiek wściekły krzyczy: 

— Trzeba koniecznie areszto- 
wać mego przyjaciela! 

Pan Lefevre prosi ekspedytorów 
o ciszę. 

— Uspokójcie się... Pan ten nie 
zajmuje nikomu miejsca, on łylko 
chce wyjaśnienia —Spokojnie zwra 
ca się do zdenerwowaneśo czło- 
wieka: — Niech pan sobie wyszu- 
kuje lepszych przyjaciół, Tu nie 
jest biuro policji, tu jest kolej pañ- 
ność też nie ma wyrozumienia dla 
djowania? Więc poco pan mi to 


zainteresowany, 


wszystko opowiada, co mnie to ob- 
chodzi? 
Woźnice krzyczą: 
= Wyrzucić go, wyrzucić! 
Pan.'Leievre mówi uspakajająco: 
— Macie rację, niech on się od- 
dali. Ten dobry człowiek wprowa- 


dza straszny nieporządek do służ. 
by. I 

Zmieszany rząd z trudem dopro- 
wadza się do porządku. Kłótnia za- 
czyna się od początku: 

— Czekaj, ja byłem pierwszy! 

— Kłamiesz!,. 

— Dopóki nie będziecie wiedzte- 
li kto był pierwszy... W takim nie- 
porządku nie umiem pracować! — 
myśli pan Letevre, 

Za matową szybką, zabezpieczo- 
ny przed natarczywością, daje ra- 
dy swemu pomocnikowi: 

— Widzi pan, z dołu pcha nas to 
warzystwo kolejowe, z przodu pu- 
bliczność, a z śóry przełożeni. — 
Trzeba mieć giętki charakter, jak 
się chce być urzędnikiem, Nie na- 
leży być twardym, bo można się 
rozlecieć. Niech pan zawsze będzie 
łaśodny, jak wiaterek.. Publicz- 
ność też niema wyrozumienia dla 
urzędników. Ale urzędnik musi so- 
bie publiczność wychować. Mojem 
marzeniem jest, abym kiedyś sie- 
dział w nowej czapce za ładnem 
okienkiem z miedzi, któreby co- 
dziennie było czyszczone i otwie- 
rat okienko tylko po to, aby po- 
wiedzieć... 

Podnosi gwałtownie okienko. 

—. Nażryj się! — krzyczy pierw 
szy z rzędu i rzuca do wnętrza 
całą pakę listów przesyłkowych. 

Pan Lefevre nie chce już nic po- 
wiedzieć, 

(Tłumaczyła Dw.). 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
17 października 1924 r 


ycie gospodarcze Niemiec. | Rynek pieniężny. 


Zmiany w przemyśle. Traktaty handlowe. Polityka celna, 


Sytuacja gospodarcza Niemiec 
słale polepsza się, chociaż wciąż 
jeszcze jest ciężka. Cały szereg 
spekulacyjnych nowotworą go- 
spodarczych uległo likwidacji, wie 
le firm zbankrutowało, gospodar- 
czo nieprodukcyjne elementy usu- 
wają się z życia gospodarczego, 
jest to swego rodzaju redukcja, 
która rujnuje liczne jednostki i je- 


dnocześnie uzdrawia i wzmacnia |kowania w 


organizm gospodarczy. Powoli 
przypływa kapitał amerykański, 
stopa procentowa obniżyła sie, 
wkrótce rząd otrzyma wielką po- 
życzkę, przewidzianą przez plan 
Dawes'a, Bilans handlowy pole- 
pszył się, dzięki zmniejszeniu im- 
pertu, stał się on czynnym, ale 
eksport wciąż jeszcze jest zbyt 
mały, bo koszta produkcji są wy- 
sokie. Indeks cen hurtowych w 
„Berl. Tageblatt" wynosił w stycz- 
niu 145,8, 16 lipca 127,7, w sierp- 
niu 129,4, a 8 października 134.4. 


brykatów znacznie spadła, przy- 
stosowanie się przemysłu do tej za 
sadniczej zmiany warunków pro- 
dukcji przyczyni się do odbudowy 
gospodarczej Niemiec, 

Jak wiadomo, 10 stycznia 1925 
roku ustają klauzule traktatu wer- 
salskiego, krępujące politykę han- 
dlu zagranicznego Niemiec. Wo- 
bec tego toczą się już obecnie ro- 
srrawie przyszłych 
jtraktatów* handlowych. Francuzi 
[obawiają się konkurencji przemy- 
słu niemieckiego. Senator francu- 
ski Gaston Japy uważa, że prze- 
|mysł niemiecki podczas inflacji się 
|wzmocnił, że fabryki są w świet- 
(nym stanie, że sytuacja przemysłu 
stale się polepsza, a wyroby nie- 
mieckie zaleją rynek francuski, 
obawia się on tychiego zawarcia 
traktatu handlowego. Francuzi żą- 
dają specjalnych przywilejów dla 
alzackieśo przemysłu włókienni- 
czego, dla którego niezbędny jest 
jrynek niemiecki, Z drugiej strony, 


ZN ROR 


Warszawska gielda urzędowa. 


GAZETA HANDLOWA 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
17 października 1924 r 


Organizacja funduszu bezrobocia, 


Co zrobiono dotychczas w Polsce w tej dziedzinie? 


W związku z wejściem w życie | 


Od te; chwili prace zarzadu 


WARSZAWA. 16 październ. (Pat) Na |W dniu 31 sierpnia r. b. ustawy z głównego w szybkiem tempie post 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa |dnia 18 lipca 1924 roku o zabez- |wają się naprzód; posiedzenia od: 


nia były następujace: 


GOTÓWKA. 
Dolary 5.185 


CZEKI. 
Belgja 24.91 
Holandja 204.00 
Londyn 23,34 
N. York 5.185 
Paryż 27,00 
Praga 15,47 
Szwajcaria 99,825 
Wiedeń 7.325 
Włochy 22,66 
Bony złote 0,92 
Miljonówka 0,72 
8 proc. pożyczka złota 6,10 
Pożyczka dolarowa 3,80 


4i pół proc. listy zastawne.wą przewidzianej przez najwię- 


ziemskie 23.25 


| 


pieczeniu na wypadek bezrobocia | 
na podstawie której istnieje i, 
działa instytucja „Fundusz bezro- 


bocia” przy ministerstwie pracy i 


opieki społecznej — czynna do- 
tychczas w charakterze organu 
centralnego funduszu komisja or- 
ganizacyjma zarządu głównego 
funduszu bezrobocia, przekształ- 
coną została na ustawą przewi- 
dziany zarząd główny. 

Zarząd główny funduszu bezro- 
bocia powstał drogą nominowania | 
przez ministra pracy i opieki spo- 
łecznej członków zarządu, kandy- 
datury których, poza urzędnikami, 
wchodzącymi w skład zarządu, 
zgłoszone zostały w drodze usta- 


sze w państwie zrzeszenia pra-' 


4 proc. listy zastawne ziemskie cowniczych związków zawodo- | 


18,00 


5 pr. ob). m. Warszawy przed- 


Widzimy więc, że ostatnio nasta | nie zgadza się z tem przemysł włó- | wojenne 17.60 


piła ponowna zwyżka cen hurto- 
wych, została ona wywołana wzro 
stem cen żywności. Indeks artyku- 
łów żywnościowych wynosił w 
styczniu 111, w sierpniu 107,6. we 
wrześniu 118, 8 października 127.8. 
W związku tem podniósł się in- 
deks kosztów utrzymania (w sierp 
niu 1,14, 8 października 1,21). — 
Zwyżka żywności została wywo- 
łana przez przejściowe zniesienie 
zakazu wywozu, a następnie przez 
niepomyślne zbiory, utrudnione 
sanacją stosunków w przemyśle, 
bo o podwyżce płac mowy być nie 
może. Na niemieckim Górnym 
Śląsku robotnik w przemyśle żela- 
znym pracuje 10 do 12 godzin i za- 
rabia tylko 80 marek, 100 złotych 
miesięcznie, Płace robotnicze nao- 
gół są niewysokie, liczba bezro- 
botnych bardzo znaczna, o ustaniu 
przesilenia jeszcze mówić nie mo- 
žna, jednakże nie ulega wątpliwo- 
ści, że sytuacja w przemyśle polep 
sza się, zachodzą tam wielkie 
zmiany, które będą miały doniosłe 
znaczenie w przyszłości, Przed 
wojną Niemcy były krajem nie- 
zmiern'e bogatym w węgiel i żela- 
zo.. Po utracie Górnego Śląska, 
Alzacji i Lotaryngji sytuacja uległa 


zmianie, Niemcy nie mogą dykto- | 


kienniczy Saksonji, a angielscy 
|przemysłowcy obawiają się konku- 
jrencji trancuskiej na rynku nie- | 
mieckim. Jak widzimy, zawarcie 
traktatu nie będzie rzeczą łatwą. 
Jednakże należy podkreślić, że íst! 
nieje pewna wsnólność interesów | 
gospodarczych Niemiec i Francji, 
Francuski przemysł nie może się 
obejść bez węgla i koksu niemiec- | 
kiego, Francja produkuje miesię- 
cznie 220,000 tonn koksu, jej kon 
sumpcja wynosi zaś 800,000 tonn, 
o do węgla, to w lipcu wydobyto 
we Francji 3,8 miljonów tonn, im- 
portowano zaś 2,5 milj. tonn, Z dru| 
giej strony brak Niemcom rudy 
żelaznej. Niemcy muszą importo- 
| wać rudę żelazną z Kanady, Szwe-| 
cji, Hiszpani, najbardziej opłaca 
się przywóz rudy z Lotaryngji, któ 
ra przed wojną wchodziła w skład! 
|Rzeszy. Między francuskim prze- 
| Gym ciężkim, a niemieckim 
możliwe jest porozumienie na tle 
|an, rudy żelaznej ña koks i 
wegiel. Umowa w sprawie sprze- 
|daży potasu, o której w swoim cza 
sie pisaliśmy, dowodzi, że antago- 
nizm polityczny bymajmniej nie 
przeszkadza porozumieniu gospo- 
| darczemu, 
Traktaty handlowe Niemiec za- 
żne.są od tego, jak zostanie roz- 


i 
[| 


Í 


le 
jstrz 


| 
f 


wać cen potasu, ciężki przemysł ygnięta sprawa polityki celnej. 
musi konkurować z ciężkim prze- | Przed wojną Niemcy były cyładelą 
mysłem Francji i Angli. Zw!a- |protekcjonizmu, 'Rządy cesarskie 
szcza na niemieckim Górnym Ślą- |popierały junkrów pruskich i cięż- 
sku sytuacja przemysłu żelaznego |ki przemysł. Jak przyznają sami 
jest niepomyślna, brak rudy żela- |niemcy, polityka ta doprowadziła 
znej, warunki geograficzne, drogi {do wojny i do katastrofy Niemiec. 
transport i do pewnego stopnia | Obecnie partje prawicowe dążą 
techniczne zacofanie nie pozwala. |do wprowadzenia ceł na zboże, Zu. 
ją konkurować z potężnym przemy pełnie słusznie pisze w „Vossische/ 
słem zagłębia Ruhry. W tych wa- Zeitung" wybitny ekonomista, pro. 
rukach myśli się bardzo poważnie fesor von Schulze — Góvernitz, 
o reorganizacji i przebudowie tej Ż€ Sprawa ceł zbożowych jest naj. 
gałęzi przemysłu, Chodzi o to, że- |ważniejszą sprawą polityczną. Po- 
by, z jednej strony, technicznie u-| Wrót do protekcjonizmu oznacza 
doskonalić produkcję, a z drugiej Podjęcie dowojennej polityki go-| 
strony, o przejście do bardziej spodarczej, v, Schulze-Givernitz 


wartościowych wyrobów specjal- 
nych, Przemysł niemieckiej części 
Górnego Śląska musi wziąć się do 
produkcji cennych fabrykatów i 
półfabrykatów, w ten sposób be- 
dzie to swego rodzaju przemysł 
ciężki udoskonalony, zbliżony do 
t zw. Fertigindustrie, Proces ten 
może stać się typowym dla gospo- 
darki Niemiec powojennych. — 
Niemcy mogą zwycięsko konkuro 
wać na rynku światowym tylko 
wtedy, gdy ich wyroby będą jako- 
sciowo bardzo cenne, ich wartość. 
jako eksportera surowców i półła- 


wyjaśnia, że tyllkó wprowadzenie 
wolnego handlu leży w interesie 
Niemiec i niemieckiego przemysłu, 
uważa on, że należy dążyć do mię- 
dzynarodowego podziału pracy, do 
solidarności gospodarczej naro- 
dów, do gospodarstwa światowego 
O tem wszystkiem niejednokrotnie 
pisaliśmy, wyjaśniając, że pacyfi- 
kacja Europy jest przedewszyst- 
kiem kwestją gospodarczą, 
Najbliższa przyszłość Europy za 
|leży od tego, jak ułożą się między- 
państwowe stosunki 
miarodajną będzie tu 
spodarcza Niemiec. 


polityka go- 


. , 


„Miejski Kinematograf Oświaowy| SANA TORTU 


Wodny Rynek N 44, 


Od poniedziałku, d, 15 pażdziernika r, b. ! 
3; j 


„Trzej Muszkieterowie 


wg, słynnej powieści Aleksan. Dumasa Choroby nerwów, żołądka i jelit 


serja III i IV (12 aktów). 
Paczątek seansów: 
dla młodzieży o godz, 5 p.p. 


dla dorosłych o g. 6 i 8.45 wiecz. | 


W sali „Domu Ludowego* bądżie 
wyświetlana [ i II serja obrazu „Trzej 
Muszkieterowie* od 15 do 18 b, m. co» 
dziennie 1 seans. Początek o g. 5 p.p 


I ZAKŁAD WODOLECZNICZY 


'D-ra Rupczyka 


Hraków, Szujskiego 1l tel. 12-95, 


serce, cukrzyca 


reumatyzm. 781-5 
Powróciłem 
Radc : 
zdrowia Dr. Kantorowicz 
Poznań 


Klinika dla Kobiet. ' 


gospodarcze, | 


4 i pół proc. obl. m. Warsza- 
wy przedŵojenne 14.50 

8 proc. listy zastawne ziemskie 
za 1 dolar wartości nominalnej 4.50 

10 proc. pożyczka kolejowa 8,50 


Gielda zkc'owa. 


Bank handlowy 6.80 

Bank kredytowy 0,30 

Bank zachodni 1.95 

Bank spół. zarobk, 7 

Bank dla handlu i przemysłu 1.15 

Polski bank hamdłowy 2.50 

Bank ziedn. ziem polsk. 1.85 

Bank zw. ziemian 0.30 

Kijewski 0.26—0.25—0.26 

Pułs 0,40 

Brown Bovery 1 

Ostrowite 1.90—1.50 

Czersk 0.72 

Gosławice 2.80—2.70 

Cukier 4.25—4,08—4,10 

Wysoka 2.95—3 

Węgiel 1) 3.75—3,65—3.70, 2) 3,70—-3 75 
—3.70, 3) 3.85—3.70—3.80, 4) I 5) 3..90 
—3.80—3.95 

Modrzejów 5—4.52—4.65 

Ostrowieckie 7.75—7,85—7.70 

Rohn i Zieliński 0.50—0.54 

Starachowice 2.92—2.78—2.79 

Iirsus 2,20 

Zawiercie 30.50—24—26 

Borkowski 1.25—1.22 

Kiucze 033—0 35 

T. M. T. 3.10 

Zgierz 2,65 

Elektryczność 

Sa i światła 0.53 

Chodorów 5.25—5.10 

Częstocice 2.55—2.30 

Michałów 0.55 

Firley 0.14—0,15 

Drzewo 0.43 

Cegielski 0.60 

Fitzner 5 

Lilpop 0.71—0.72 

Norblin 0.86—0.85 

Parowozy 0.33—0,32 

Rudzki 1.55—1.52 

Unia 7.50 

Zieleniewski 9.50 

Żyrardów II em. 17.50—16.50 

Haberbusch 5.30 

Spirytus 2.66—2.68 VI em. 2.5] 


Końcowe notowania w Zurychu. 


ZURYCH, 16 października (Pat), Dzi- 
siaj notowania vyły następujące: 


Zamknięcie giełdy 


2 


Berlin 125.70 
Holandia 204.70 
Nowy-Jork 521,00 
Londyn 23.59 
Paryż 26.05 
Mediolan 22.70 
Praca 15.47.50 
£ udapeszt 0.0063 
Belgrad 7.55 
Sofja 3,80 
Wiedeń 0.0072.50) 
Bukareszt 275 
Warszawa 101.00 


Notowania niełdowe: w Paryżu. 


PARYZ, 16 października (Pat) Zam- 
knięcie giełdy. 


Londyn 86,08 
N, Jork 19.15 
Beldja 92,00 
Hiszpanja 257.25 
Włochy 83.50 
Szwajcarją 467.5 

Norwegja 27160 
Holèndia 749,75 
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wych, następnie przez organizacje , 
centralne pracodawców, wreszcie 
przez centralne organizacje gmin 
miejskich oraz przez powiatowe 
związki komunalne. Ogółem za- 
rząd główny funduszu bezrobocia 
składa się z 19 członków wraz z| 
zastępcą przewodniczącego. l 

Jednem z pierwszych zadań, 
nowo-ukonstytuowanego zarządu | 
głównego było zajęcie stanowiska 
wobec prowadzonej dotychczas 
przez ministerstwo pracy i opieki 

społecznej w myśl odnośnych u- 
chwał rady ministrów i na zasa- 
dz'e art. 43 ustawy z dnia 18 lipca 
r b. akcji pomocy doraźnej dla 
bezrobotnych, a następnie uchwa- 
lenie szeregu zasadniczej wagi dla 
organizacji funduszu bezrobocia 
przepisów i instrukcji, opracowa- 
nych przez organ wykonawczy ko- 
misji organizacyjnej — biuro cen- 
tralne. 

Na pierwszem posiedzeniu swem, 
jakie miało miejsce w dniu 18-g0 
września r, b. zarząd główny fun- 
duszu bezrobocia przyjął na sie- 
bie na wniosek ministerstwa pra- 
cy i opieki społecznej i, kiorąc pod 
uwagę konieczny w tej sprawie 
pośpiech, współdziałanie z tem 
ministerstwem w zakresie konty- 
wuowania i przekształcania akcji 
pomocy doraźnej dla bezrobot- 
nych w tych miejscowościach, 
gdzie akcja ta podjętą została, na 


bywają się przewsżnie dwa razy 
w tygodniu. Do dnia 9 b. m. z3- 
rząd główny odbył siedem postz- 
dzeń pobierając szereg uchwał i 
postanowień, 

Z zakresu organizacji wewnęttze 
nej zarząd główny uchwalił mię- 
dzy innymi: 

1) Tymczasowe przepisy o try- 
bie wewnętrznego działania zarzą 
du słówrego. 

2) T+mczasowe przepisy służho 
we dla pracowników funduszu bez 
robocia. 

3) Normy uposażeń dla pracow= 
ników funduszu bezrobocia. 

4) Organizację dyrekcji fundu- 
szu bezrobocia. 

5) Preliminarz budżetowy na m. 
październik r. b, oraz cały sze- 
reg instrukcji, wzorów obwie= 
szczeń organizacyjnych, umów Í 
uchwał, niezbędnych dla normal- 
neśo funkcjonowania zarządów 


„obwodowych funduszu. 


Co się tyczy prac zarządu głów- 
nego z zakresu ustawowej działal- 
ności funduszu bezrobocia, to naj- 
bardziej palącą kwestją, z którą na 
wstępie działalności swej spotkał 
się zarząd główny, była wspomnia 
na wyżej akcja pomocy doraźnej 
dla bezrobotnych. Zarząd główny 
funduszu nietylko przejął akcję tę 
w dotychczascwem jej rozpięciu, 
ale jednocześnie uchwalił podjęcie 
jej w kilku nowych miejscowo- 
ściach (np. w Olkuszu, Zduńskiej 
Woli), gdzie wymagała tego po- 
ważna sytuacja ekonomiczna pra- 
cowników, wytworzona przez 
wzmożone bezrobocie. 

Akcją pomocy doraźnej w chwi- 
li obecnej obięte są wszystkie waż 
niejsze ośrodki przemysłowe, dos 
tknięte bezrobociem, a więc: War- 
szawa, Zagłębie  Dąbrowieckie 
(Sosnowiec, Będzin, Dąbrowa). Za 
wiercie, Częstochowa (z Rako- 
wem), Radom, Starachowice, 
Ostrowiec, Łódź, Piotrków, Bia- 
łystok, Drohobycz, Zachodnie Za- 
głębie Naftowe (Krosno, Sanok i 
t. d.), Kraków, Zagłębie Chrzanow 
skie, Włocławek, Olkusz i Zduń- 
ska Wola. 

Działalność zarządu głównego w 
tym zakresie charakteryzuje nastę 


normalną akcję zabezpieczenio- | pujące zestawienie cyfrowe, we- 
wą, przeprowadzoną z mocy cyt- |dług sprawozdań wojewodów na 
wanej uprzednio ustawy. dzień 8. października 1924 roku. 

T mm Z AD - E NAREW, 0 RMA * ZZM EG AW "e B TZ m 


___ | lość upraw 


Ilość s nionych i pa- Mż 047 
botnych za |y, p 

WOJEWÓDZTWO. |rejestrowa | bir tcye: ków (w okre 
nych dotych tulu akcji ak (ie 

SE doraźnej WY 

| | : 
1) Warszawskie (Włocławek) > 768 138 841.42 
2) Krakowskie (Chrzanów) 3 2120 884 | 7384.80. 
3) Białostockie (Białystok) . X 2625 | , 3133 | 26642.74 
4) Łódzkie . i A 5 r 24698 30662 |724577.84 
5) Kieleckie A > > 12593 | 7128 | 76238.09 
6) m. st. Warszawa z ` A 302 | 187 | 2035,00 
| 65106 | 42182 |837679.88 


Dążąc do stopniowego zlikwido- | czeniowej na terenie wojewódz* 
wania akcji, pomócy doraźnej i za- |twa śląskiego. W tym samym dniu 
stąpienia jej przez normalną akcję | zarząd główny funduszu uchwalii 


ustawową, 


przeprowadza otganńizację miejsco 
wych organów funduszu, t. j. zarzą 
dów obwodowych, 

Uchwałą zarządu głównego z 
dnia 23 września r, b. ustalone zo- 
stały składy |osobowe zarządów 
obwodowych w następujących 
miejscowościach: w Ostrowcu, Ra 
domiu, Łodzi, Poznaniu, Bydgo- 
szczy i Białymstoku; uchwałą z 
dnia 25 września — w Krakowie, 
Częstochowie. Kielcach, Lublinie, 
Drohobyczu, Inowrocławiu, Lwo- 
wie i Warszawie. W związku z po- 
wyższem w dniu 27 tegoż miesiąca 
ogłoszone zostało w Monitorze 
Polskim zarządzenie pana ministra 
pracy i opieki społecznej o rozpo- 
częciu akcji, przewidzianej w u- 
stawie z dnia 18 lipca 1924 roku 
na terenach wyżej wymienionych 
miejscowości, 

W dalszym ciągu w dniu 1 paź- 


' | dziernika r. b, ukazało się w Mo- 
nitorze Polskim podobne żarządze 
Ginie © uruchomieniu akcji zabezpie 


zarząd główny fundu- składy osobowe zarządów obwo- 
szu bezrobocia w szybkiem tempie i 


dowych w Katowicach, Pszczynie, 
Rybniku, Lublińcu, Cieszynie, Biel 
sku, Świętochowicach i Tarnow- 
skich Górach, obejmując w ten 
sposób organizacją funduszu całe 
województwo śląskie. 


Następnie uchwalone zostały 
składy osobowe zarządów obwo- 
dowych w Kępnie, Nowym Sączu. 
Ostrowiu i Sosnowcu. W dniu 7 
b. m. uchwalone zostały składy 
zarządów obwodowych w Żyrar- 
dowie i Włocławku. 


Dotychczasowy wynik prac w 
zakresie rozwoju aparatu fundu- 
Szu bezrobocia pozwala mniemać, 
iż instytucja ta w niedługim już 
czasie zdclną będzie do objęcie 
działalnością swą najważniejszych 
ośrodków przemysłowych w kra- 
ju, zwłaszcza, iż ze strony władz 
państwowych, a w pierwszym rżę* 
dzie pana ministra skarbu, fun- 
dusz bezrobocia zna'du'e całkowi- 
te zrozumienie dla swych poczy: 
RAŃ, 


8 17.X, — GŁOS POLSKI. — 1924r. 


A. GINISELLI 


Konstantynowska 16 
Dziś i dni następni. 


UMIE. 


Orkiestra pod kier. p, Sewer. Pietyuszki 
Początek przedstawień 6 godz. 8.50 wiecz 
W soboty, medziele i święta PRZEDSTA - 
WIENIA POPOŁUDNIOWE o 4. 4 po pol 
po cenach ztiżonych,—PFo przedst. tramwaje 
MNE 1 110 do dyspozycji Sz. Publiczności. 
Kasa czynna od g. 5 do kóńca przedstaw. 
keżyser: A De Kenrotf. Adm. W. Gralak. 


. + s. * 3 J 
4% - 


Orkiestra Filharmoniczna w Łodzi. $% 
(Zarząd i Sekretariat Piotrkowska 79, tel. 36). SS 
SALA FILHARMONJI. 


W niedziele, 19 października 1924r., 03 12w pol 


l-gi Poranek Symioniczny | 


Ludowy is 
g?9 ku uczczeniu 75-ej rocz- Ø 
i „Chopinowski nicy zgonu Chopina. — $ 
BR. DYREKCJA: BRONISŁAW SZULC. 
SOLISTA: Prof. ZYGMUNT LISICKI (fortepian). 
A Słowo wstępne wygłosi Inż. HENRYK GOLDBERG. $ 
; w programie m, in: Grande Polonaise, Preludju n C-moll „Odlot du- f 
j cha* i A-dur Chopin- Głazunow: „Chopiniana* i koncert fort, F-mol. $ 
We wtorek, dnia 21-50 października 1 24 r. o godz., 845 wiecz 


Il-ci WIELKI KONCERT SYMFONICZNY 


(3-ci z l-go cyklu Abonamentowego) 
DYREKCJA: SOLISTKA * 


| Oskar Fried | KATHLEEN PARLOW 3 


sirzypaczką światowej sławy). 
W programie — 


L, v. Beethoven; SYMFONIA Nr. d „EROICA“ 


$% J Brahms Koncert skrzypcowy. Weber: Uwertura do op. „Oberon“ | 
7 Bilety do uabyeja w gmacha Filh armonji przy kasie 2 od 10 do 1.80 i od 2.30 do 7. 


i * A "= i 
II URZĄD SKARBOWY Łódź, dnia 14 października 1924 r. 
Podafków | Optat Skarbowych 
r w bodzi. 


OGŁOSZENIE. 


Il Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych w Łodzi po- 
daje niniejszem do wiadomości ogólnej, że na pokrycie zaległych 
podatków skarbowych odbędą się publiczne licytacje ruchomości, za- 
jątych u niżej wyszczególnionych dłużników: 

Dnia 24 października 1924 r. między godziną 10 rano a 4 popołudniu, 
1. Lewi I Lipszyc, 6-go Sierpnia 32, 2 szafy do rzeczy, lustro 
tremo, stół jadalny, 6 krzeseł krytych ceratą, zegar ścienny 
w szafce, kredens kuchenny. 
2. Prądzyński Zygmunt, Piotrkowska 121, kasa ogniotrwała, 
maszyna do pisania „Unterwood*, 5 stołów biurowych, 6 krzeseł 
wiedeńskich, 2 fotele wiedeńskie, kanapa i 2 taborety, kryte plu- 
szem zielonym, szafa do papierów, szafka oszklona, prasa kopjowa 
ze stolikiem, 4 półki stare i bufet. 
. Berger Salomon i Ch-=bański Maurycy, Piotrkowska 85, 
2 stoły, 4 krzesła wiedeńskie, piecyk przenośny kaflowy, telefony. 
, Menasse Kal=cki i S-ka, 6-go Sierpnia 2, kasa ogniotrwała, 
10 dębowych biurek. 
5. Przybyszewicz i Krepnel, Piotrkowska 39, 25 pełnych szt. 
towaru półwełnian. 
6. Goldiust El asz i Szymon, Al. 
7 


> o 


Kościuszki 32, dębowe 
biurka, maszyna do pisania. 

. Gutstadt Elijasz, Narutowicza 56, pianino firmy Fiebigera, 
lustro tremo, bibljoteka, kozetka, kanapa kryta ceratą, kredens, 
stół i 6 krzeseł. 

8 Hekrycz Abram, Piotrkowska 82, 6 sztuk 
nianego. 
9. Hiller Józef, Piotrkowska 82, kredens oszklony, lustro tremo. 
, Henryk wel Chaim F Skelstein, Piotrkowska 73, 1 szt. to- 
waru ubraniowego sztrajchgarnu koło 25 mtr,, biurko o trzech 
szufladach i 2 dzwiczkąch, fotel biur., 6 krzeseł, stolik półokrągły, 
stół zwyczajny. 


towaru półweł- 


11. Milsztajn Szymsia, Dzielna 31, zegar ścienny, tremo i słu- 
pek, szafa do rzeczy upiększonńa, lustro dębowe, stół i 6 krzeseł 
krytych ceratą. 

12. Marnul es Izydor, Piotrkowska 120, otomana kryta pluszem, 
kredens dębowy mały, umywalnia z lustrem dęb., 

13. Rezencwajg Moeszek; Wschodnia '45, szafa duża z lustrem. 

14, Fuks B., i Jochimowicz M., Cegielniana 30, 2 szafy. 

15, Grosman Heinoch, Wschodnia 35, szafa, zegar duży stojący. 

16, Fuks Hersz, Zawadzka 33, 2 szafy. 

17. Ch. Hiller i Powodowski, Pomorska 115, 2 bele bawełny 
czarnej odpadków, 

18. Neumark Jakób, Południowa 12, 2 lampy wiszące. 

19. Goile Abram, Zawadzka 16a, 2 szafy do ubrań. 

20. Joakow.cz Marek, Konsiantynowska 24, kredens, szafa i stół. 

21. Djament i Bławat, Piotrkowska 25, 1 garderoba, 1 toaleta, 
1 zegar, .1 stolik, 6 krzeseł. 

22. Traube i Frenf:el, Piotrkowska 14, 3 szafy do rzeczy, 1 kre- 
dens kuchenny, 1 stół, 6 krzeseł. 

23. Winzyngster Judka, Al. | Maja 4, 50 sztuksszali półjedwab- 
nych damskich, 150 chustek małych półwełnianych damskich, 
1 umywalka marmurowa. . 

24. Gołowaniewsk: Abram, Południowa 18, 1 pianino, 1 kanapa, 
1 lustro, 1 kredens, 2 szafy do rzeczy, 1 kozetka, 1 stół. 

25. Engiel Marjan, Zawadzka 18, 5 maszyn grempli. 

26. rechman i Liberman, Piotrkowska 42, 56 paczek podszewki 
po 36 mtr., 8 szt surówki 210 mtr., 5 sztuk barchanu. 

27. Hernsztajn i Arkadjusz, Piotrkowska 40, 1500 mtr. towaru 
wełnianego. 

28, Bezbroda, Wojtyński i Kopciowski, Cegielniana 41, 50 
towaru wełnian. 

29. Glube W. : S-ka, Piotrkowska 54, 20 sztuk towaru bawełnia- 


nego na podszewki. 

Gitein Leon, Wschodnia 74, szafa, biurko, 10 szt. przędzy. 
Zasekwestrowane ruchomości są do obejrzenia w dniu sprzedaży 

u wymienionych dłużników na miejscu licytacji. 

9398—1 Kierownik Urzędu: (—) PodmunickKi. 


30. 


Redaktor i wydawca Marceli Sachs. 


Sensacja dnia! 


ii /T.0.Z. Zydowskie| w Polsce, oddział w Łodzi. 


i | DZIŚ, dn. 17-90 października r. b. w lokalu tow. .Hazomir®“ 


=. Dr. med. Gerson Lewin (Warszawa) 


rze T.O.Z. Pomorska 7, m, 6, 2) 


$ |musowem ubezpieczeniu. na wypadek choroby podaje 
do wiadomości, że dnia 24 października 1924 r., o g. 


ano do 1 po poł. w Wydziale Egzekucyjnym Kasy 


W drukarni „Głosu Poiskiego* Piotrkowska 86 


Po wielkich sukcesach w największych miastach 
świata, przybył na kilka występów niezwyciężony 


HARRY FUCHS 


jedyny wspólzawodnik słynnego Brajtbarda, Sam- 
son XX wieku, Król że.aza i łańcuchów, Feno- 
menalność w wyl. nast. produkcji: Harry Fuchs 
utworzy z własnych piersi most, przez który 
przejdzie 10 koni Harry Fuchs utrzymuje ko 
wadło wagi 10L0 funtów, na którem kowale kuć 
będą podk: wy z rozżarzonego żelaza, craz Sze- 
reg innych ćwiczeń ciężarowych, dotąd w Łodzi 
— — niewidz'anych 


wym repertuarze. 


— — — „| 


Towarzystwo Szhrony Zdrowia Ludności 


ul. A! Kościuszki 21 = | 


ma 
<> 
są 
D| 
p 


wygłosi odczyt na tomat © 


Lagodnienie zdrowotności ŻYÓGWSKIE| | Seta i wym 


Początek o godz. S-ej wiecz. ngielskiego nat 
1 czę za pokój 
nieumebłóowany 
dla kawalera, w 
centrum miasta od 
zaraz —dopłacę,O- 
terty sub „Angiel- 


r. do nabycia: 1) w biu 
ksiegarni p. Jochelsona 
Piotrkowska 26, 5) W si:łądzie aptecznńym p Tymana Zgier 
ska 20. W dniu odczytu od g: 5 pp. w biurze „Hazomr* 

ski* do „Głosu“. 


"LICYTACJA. Ek 


merykanin udzie 
KASA CHORYCH M. ŁODZI Ila lekcji angiel- 
A A skiego oraz kon- 
z mocy art. 53 ustawy z dnia 19 maja 1920 r. o przy- wersacji. Wiado- 
mość od 1—5 Po: 
morska 22, m 4, 
l piętro, tront. 
908 —5-n 
T iady with 
Oxtord Uniwer- 
sity certificate gi 
ves lessons En- 
quire 12—1. Wól- 
czańska 140, u pp. 
Tymowski, teje- 
phone 245, 86-1-n 
attu maszynowe= 
go bialego, ko- 
lorowego oraz Fi- 
le ręczne nauczyć 
się można przez 
miesiąc. Wschod- 
nia 64, m 22. 
9781—8—:n 
[o przyłączyć się 
chce do grupy 
języka angielskie- 
go dla początku- 
jacych, niech się 
zgłosi: Sienkiewi* 
cza 52, m. 32, 
992—1-n 
Poza rire- 
blanka) wykwa- 
/lifikowana udziela 
lekcji języka nie- 
mieckiego lub kos 
repetycji w kome 
pietach lub pojes 
dyńczo. Oferty sub 
auczyc elks* do 
admin. „Głosu*, 
955—5 n 
pionowe nait- 
czycielka Wzno» 
Chorych (ul. Wólczańska 225). | wita lekcje nie» 
Łódź, dnia 10.X 1924 roku, 024-1 BAM 


Bilety w cenie: 2 zł, i zł, VO 


10 rano w Łodzi przy ul. Narutowicza Nr. 56, odbę- 
dzie się licytacja ruchomości, należących do Szwat- 
cówskiego W., oszacowanych na Zł. 230.00, składa- 
jących się z 1) 6 łóżek składanych materacowych i 2) 
dwa wózki dziecinne na pokrycie należnych kasie 
składek członkowskich. 

Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od 
godz. 10 rano, spis zaś takowych codziennie od 9 
rano do j po poł. w Wydziale Egzekucyjnym Kasy 
Chorych (ul. Wólczańska 225). 

Łódź, dnia 10.X 1924 roku. 023-1 


KASA CHORYCH M. ŁODZI 


(Z) Inż. L. Szuster (--) Fr. Kałużyński 
p. o. Dyrektor, Przewodniczący Ząrządw. 


LICYTACJA. 


KASA CHORYCH M. ŁODZI 


z mocy art. 53 ustawy z dnia 19 maja 1920r. o przy- 
musowem ubezpieczeniu na wypadek choroby podaje 
do wiadomości, że dnia 22 października 1924r, og. 
10-tej rano w Łodzi przy ul. Nowomiejskiej Nr. 22, 
odbędzie się licytacja ruchomości, należących do Arje 
Wollmanna, oszacowanych na Zł. 80.00, składających 
się z 4 palt zimowych po 20,00 zł, każde, na pokry- 
cię należnych kasie składek członkowskich. 
Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od 
godz. 10 rano, spis zaś takowych codziennie od 9 


KĄSA CHORYCH M. ŁODZI ska 22 m. 4, front, 


od 2—4 po poł. 
(—) Fr. Kałażyński 


976—2- 
(—) Inż. L. Szuster 
Przewodniczący Zarządi. 


p. o. Dyrektor 


kupno i sprzedaż 


NAJ p>: Dyws- 

ny. Łóżka 
metalowe. arap 
dzenia binrowe, U- 
rządzenia kuchen- 
ne, Po cenach zni- 
żonych poleca Ma- 


Rutynowanego 
gazyn Mebli, Piotr- 
kowska 116, I p, 


Ores7ondEnia Bankowego == 


w językach polskim, niemieckim, francuskim, język 970--10-k 
angielski pożądany — poszukłkuje instytucja |7 -okor solowy 
bankowa. 0013 l. P solidnej ro- 

10001— 


Oferty sub „BANKOWIEC*. boty do sprzeda- 
e 
Licytacja 


nia. Zgierska Ne 85 
u stolarza Kaczo- 
rowskiego H10-4-k 


MI Ważne” dia 


| 
j wszystkich! Towa 
ry na damskie ko» 


I 


Zarząd Państwowy Elektrowni Łódzkiej sprze- |stjumy, płaszcze 
daje drogą ustnego przetargu w dniu 29.X 24, plz dk 
o godz. 10-ej rano ubrania.  Rubasz- 

kin, Kilińskiego 44. 

- 566—5- 

trzy samochody osobowe m= ==: 
szynę do szycia 


gabinetową bardzo 
tanio. Płocka NM 1, 
m i, 8-2 — 4-K 
dł kredens 
biurko, Szałe z 
lustrem, stól, oto- 
manę, Piotrkow- 
kowska 183 —V. 
0 6—6 k 
amo Sprzedam o 
duże oleandry, 


Zielona Nż 12 m. 7. 
|——— Km m man 


Lokale, mieszkania 


Objekty powyższe oglądać można codzien- 
nie w godz. od 2 — 3 po poł. w garażu przy 
ul. Kilińskiego 72. 10005-3 


zz: ML EP 


Choroby skórne 

weneryczne | dróg 
w Bydgoszczy wraz z mieszka- 
niem, 2 pokoje z kuchnią, przy ul, 


moczowych. 


Kilińskiego 145 


trzeci dom od 


Głównej. Wełniany Rynek 16, do sprze= [ye ię, poxo 
Przyjmuje od 12—3 i „ kolicy ul Nawrot, 
wa UE 0 wiecz, | dania., Bydgoszcz, Jan Mikoła Zar s R Z 

Panie od 5—4. jewicz, Wełniany Rynek 16. 962-2 do „Uiosu” 10-5m 


PETOA 


Cud mechaniki 


Nr. 985 


Trampolina — niezwykły skok arabski przez 5 
koni wykona Ali. 3 a8robatów—najtrudniejsze 
ewolucje gimnast, wykonają Rinaldini, — Na ogólne 
żądanie Sz. Publiczności prolongowany „Mewu“— 
tylko na kilka dni. 
Kapitan Slema — strzelec boerski. 
Eddi—"lubieńcy warszawskiej publiczności w no- 


XX wieku. 
Manc i 


Trupa Cartellas—komiczni 


— 


a ~ 


M | e == ze 
sklepem u- 
rządzonym zamie- 
nię na pokój z ku» 
chnią. Suwalka 9, 
sklep, 5—7 
954—5 m 
J? wynajęcia ume 
blowany pokój 
przy inteligentnej 
rodzinie (izrael.) z 
całodzien, utrzy 
maniem dla solid- 
nego pana na sta- 
nowisku.  Wiądo- 
mości: Piotrkow 
ska 82, u p. Z. Szo- 
chet 
© wynajęcia po 
U kój umebl przy 
inteligentnej rodzi 


nie  Oterty pod 
„Erna* do „Głosu”, 
3—|-m 


j° wynajęcia du- 
ży nieumeblo- 
wany pokój wśród 
mieściu., — Oferty 
sub. „A, R. G.“ do 
„Głosu Polskiego* 
933—] m 
alżeństwo bez- 


dzietne poszit- 
kuje pokoju mo- 
żliwie z niekrępu- 
jącem wejściem i 
i używalnością ku- 
chni. Oferty pod 
„SSM 4* 7.2 m 
rzy inteligentnej 
izraelickiej ro- 
dzinie pokój z u 
trzymaniem dla jed 
nej lub dwu pa- 
menek ds wy: 
najęcia. Nowo:Ce- 
gdieiniana 12, m. 7. 
927 —3-m 

pokój trontuwy u 
meblowany, z ęle- 
ktrycznem oświe- 
tleńiem do wyna» 
jęcia Oterty do 
„Ułosu* sub Po- 
kóf 100%. 935—7-m 
omawiania 
pokoje, kuchnia, 
wygody, z meb- 
łami lub bez, do 
odstąpienia. Zgła- 
szać z? do „Og 
niwa“, Sienkiewi ' 
cza 67. _961—2-m 


Posady i prace, 


Poszukiwane 
obra krawcowi 
poszukuje szy 
cia w domach pry- 
watnych Wiado» 
M. Born 


mość; 
sztein, Cegielnia- 
na 66 9693—5-pn 
PR panien 
ka poszukuje po- 
sady nauczycielki- 
bony do dzieci od 
lat 6 do 14 od za» 
raz Wiadomość 
Rozwadowska 25, 
m. 17, Il nietro. 


Interesy handlowe 


[ep z odródkłem 
8 mieszkań (4 
wolne), blisko sta- 
cji tram. Marysin 
(Ruda Pab.) do- 
godny na letnie 
i zimowe mieszka 
nie — sprzedam, 
Wiadomość: Po- 
morska 14. Cukier- 
ma między 12—1. 

999=1 h 


Doniesienia roLm, 


egre Drzy- 
mała powróciła; 
przyjmuje chore 
Piotrkowska 225, 
m. 25,  H80—I5-d 
PE się pie 

sek przeważnie 
czarny. — Wado- 
mość: Pomorska 16 
pierwsze piętro 0- 
Neyna. 996-5 d 
aQ proc. laliiej pu- 
l seca tabryczny 


skład  Sweutrów 
Zielona M II. 
1002—6-d 


10098 —2-m | | 


żonglerzy. Dyr. Ciniselli —nowa tresura koni, 
pozatem Klowni, gimnastycy, 
bryści i t.p. 


Oqłoszeniadrodne 


Po 6 groszy za wyraz. 


Dla poszukujących pracy 

5 grosze za wyraz. Naj 

mniejsze ogłoszenie 50 gr 
| ETZ CZE || 


ekwili- 


qower, który był 

dany do repera 
cii przed pół to: 
kiem na ul. Gdań: 
ską 22, proszę o- 
debrać w przecią: 
zu dwuch tygodni 
wprzeciwrym razie 
będzie sprzedany, 

010 


laqabione doka”. 


jeręgowski Kazi 
mierz zgubił ksią* 
żeczkę zwolnienia 
rocz, 1902, 0-12 
anasik kegina 
zgub. numer re - 
jestracyjny do od- 
bioru zapomogi za 
Ne 361 10-1n 
aman Marta zgu 
biła dowód oso 


bisty, wyd w Ło- 
dzi 958— 1 —z 
arsz cka Irena 


zgubiła matry: 
kulę Państwowej 
Szkoły Handlowej 
„eńskiej. 074-5-2 
pom wacła: 
wa zgubiła ma- 
trykułę Państwo- 
wej Szkoly Hand- 
iowej „eńskiej. 
975—5 z 


500 


centnarów 


lodu 


do Sprzedania. — 
Piotrkowska tit. 
987 — 


Solidny samotny 
mężczyzna pia 
wnik poszukuje 


. 
pokoju 
z meblami lub 
bez. Oferty do 
„Głosu Polsk." 
pod „W. K. 107 


Pi lęgnia rka 


wykwalifikowana 


poszukuje posady, 
albo przyjmie dý- 
żury nocne i dzien 
ne. Choroby chi 
rurdiczne, gineko- 
logiczne i wewnę* 
trzne Ul. Skwe- 
rowa 7, m. 2, 525 


PRACOWNIA 


damskch i dzie: 
cinnych ubiorów 
Karola N 20 m. © 
Wykonanie efek- 
towne I artystycz- 
ne. Ceny przystęf- 
ne. Pod inteligen- 
tnem kierowni 

ctwem. Paryskie 
żurnate na miejscu 


ur meti, 


Le ligsono wa 


Choroby kobiece 
skórne,i 
weneryczne (kob.) 
Usuwanie włosów na 
twarzy alaktr ciligi 
UL 6 Sierpnia | 


Prayim je od 11 da 5. 
w niedziele i święta of 
3 i pół do spp. ~ 


pr. mads 


H. Różane! 


Choroby skórne, weu= 

ryczae | mocsopieiow: 

Teszenie sBt00357M 
sloncem górukim 


DZIELNA 9. 
Przyjmuje od 8 d 
9 i pół i 4% 

Tel.28 88. 0% 


(r. Ludwik Falk 


Choroby skórne i 
weneryczne 


Leczen s Rontgoc tm | 
kwarcowa lamog 


przyjm. od 10—13 
1 5—7 


Nawrot M2, 
Teleton 2907. 


PLŻYT. KPKM o NO. a LEET e ae ay IE 
Redaktor odpowiedzialny Władysław Magalski. 


